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Więc wszystko po dawnemu?...
Kraków. 29 maja

M  ?• minister skarbu Czechowicz zazna 
Jomił onc.kdaj za pośrednictwem prasy spo- 
^-Czeństwa polskie ze swymi zamiarami w  
«łzi« dzmic finansowo-gospodare^j. Jak było 
Qo prz*widi€ma, p. Czechowicz nie wniósł 
tadpej nbvc|, osobistej nuty do utartego już 
•zablonu wynurzeń ministerjairj.ęh, Równo­
waga budżetu, równowaga bilansu handlowe 
go i powiększenie obiegu pien. ężuego —  oto 
główne cele, do których zamierza zdążi-ć. 
O  środkach osiągnięcia tych c«'ujW — a za­
łam o tem, co właśnie najLardzicj nas intere- 
oujo —  nie powiedzia1 wiele i prawdę powie 
dziawszy, nie mógł wiele, powiedzieć. W  
Szczególności, jeśli chodzi o równowagę bu­
dżetu, to przy objęciu urzędowania zastał p. 
Czechowic/ opracowany jeszcze przez rząd 
p. Skrzyńskiego preliminarz budżetowy, 
przewidujący 1,730 mil jonów zł. wydatków, 
& 1,528 miljonóW dochoaów. Preliminarz 
(tsn, choć nie uchwalony przez S ‘.jm, był je­
dnak faktyczną podstawą gospr.darld skar­
bów aj w bieżącym roku i p. Czechowicz na­
dal zamierza na nim się opierać. Co do s po 
icbów pokrycia deficytu 200 ańłjonów po- 
iwiędz, ,ł on tylko, że „osłabienie presji, wy­
wieranej przez rozmaite koterjc i wpływo­
we jednostki na władze państwowe wogóle, 
a w szczególności na urzędy sk ibowe, przy 
czyni* się niezawodnie do zwiększenia do­
chodów z jednej strony i do osiągnięcia znacz 
Dych oszczędności z drugiej strony“. Bardzo 
sympatyczne to słowa (mimocii dem zazna­
czamy, że wypowiedziane przez długoletnie 
go wysokiego urzędnika skarbowego obcią­
żają one Więcej gospodarkę poprzednich mi­
nistrów, niż najostrzejsze fdipiki posłów sej­
mowych), ale przecież wątpimy, czy na tej 
tylko drodze da się deficyt budżetowy w zu­
pełności usunąć. O podwyższeniu podatków 
Wypowiada się p. Czechowicz bardzo scepty 
Ćznie, ale w  zupełności myśli tej nie wyklu­
cza.

P minister skarbu uznaje Wzrost cen za 
przyczynę załamania się planu finansowego 
iWładysława Grabskiego i wskaż je na to, że 
,,w.kaźTul< kosztów utrzymania wynosi] w 
-na u 1924 r. —  125 punktów (w stosunku do 
lUO punktów przedwojennych), w paździer- 
wku 1924 r. —  wynosił 150 punktów, a w lip 
ęu 1925 r. 151,6 punktów. Takie wahania 
w  okresie stabilizacji Waluty winny być uwa 
lane za objaw w najwyższym stopniu nie­
normalny, Skutkiem tego Według danych za 
grudzień 1924, Polska była najdroższym kra 
jtm na kontynencie europejskim”.

Szkoda, że p. Czechowicz zatrzymał się 
fiu lipcu 1925, bo L dalsza statystyka jest bar 
dzo niewesoła. Uzupełnimy wiec to niedopo 
wiedzeniu, stwierdzając, ie  Wskaźnik ten i 
nadal ciągle rósł i w listopadzie wynosił 192.2 
procent, w grudniu 220,9 a w kwietniu br, 
227,6 procent. Mimo więc spadku złotego 
■tajemy się znowu krajem drogim, a ucier­
pieć na tem musi nasz bilans handlowy któ­
rego aktvWność staje się istotnie coraz mmej- 
■ea Jeżeli c**nv nie podniosły się u nasw  jc- 
weae wyższym stopniu, to przypisać to nale 
t j  tylko niezwykle makmu pbiegowi pie-

niężiiemu, P. minister wie, że obieg ten jest 
za mai y i chce go powiększyć, ale z tą chwi­
lą przecież i ceny będą się musiały podnieść! 
..Niebezpieczeństwo” powiększenia obiegu 
narazie nam jednak nie grozi, bo ) pożyczce 
zagranicznej powiedział p. Czechowicz: 

„Pożyczka zagraniczna w większym stylu 
stanowiłaby najlepszy środek zaradczy, nie 
dopuszczał., jednak nawet myśli zaciągnię­
cia pożyczki w formie i na warunkach nie 
dających się pogodzić z godnością narodu- 
\\ą, a tembardziej suwerennością państwa. 
W  razie nie dojścia do skutku pożyczki za­
granicznej na warunkach możliwych do przy 
jęcia, musimy szukać innych dróg. przy. zem
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poczyna* it. w tym kiernnku, winny byc bar­
dzo ostrożne .

Pożyczki zagranicznej takiej, jakiej pra­
gnie p. Czechowicz, niestety obecnie ani ttA 
w bliskiej przyszłości nie dostaniemy, a t© 
„inne drogi” są dla nas tak zagadkowe, ż* 
nie próbujemy nawet domyślać się ich ki«H 
runku.

Wiazimy, że p. Czechowicz chce prowa­
dzić wszystko starą metodą i trudno było 
nawet czego innego oczekiwać od nj-gędni- 
ka, który przez długi czas byl prawą ręką 
p, Wł, Grabskiego i jemu zawdzięcza sWe 
wyniegienie. Nie spodziewaliśmy się też po 
nim bynajmniej, by on właśnie był tym, który 
wniesie w rutynę ministerjalno- skarbową 
jakieś nowe, ożywcze myśli. Trzeba do tego! 
zupełnie innych ludzi, całkiem innego spuSOJ 
bu myślenia!

w sprawie wyboru prezydenta!
B. amb*sa6lor Zamoyski wigi.Zdzisław Lubomirski kandydatami prawic?

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa. 28 5, Sin. Sytuacja polityczna 

w związku ze Zgromadzeniem NarodoWetn 
jest jeszcze nadal niewyraźna. Rozeszły się 
w Sejmie pogłoski, ż marszałek Piłsudski nie 
przyjmie kandydatury, jeśli większość gło 
sów p o l s k i c h  wypowie się przeciwko 
niemu. Ile w tych wieściach jest prawdy i 
czy nie są one odbiciem intryg prawicy, tr" 
dno w tej chwili ustalić. Wedle Jnnych po­
głosek miał marszałek Piłsudski zaprosić na 
juti o do siebie polityków różnych obozów 
celem omówienia sprawy kandydatury. Cha 
rakterystyczniejszem jeszcze jest, że jutro 
przyjeżdżają do Warszawy z Poznania przed 
stawiciele Dubadecji i że posłów tych ocze­
kiwać będą adjutanci Piłsudskiego.

Powyższe więc wiadomości dowodzą, ie  
istotnie czynione są próby w kieiunku utwo 
rżenia ugody stronnictw. Zwolennicy ugodo- 
wości opowiadają w kuluarach, że niedopro 
Wadzenie do porozumienia ndędzy stronnic­
twami może państwu poważnie zaszkodzić 
zagranicą i wzbudzić namiętności w Poznaniu 
Poznań dotychczas zaimuje stanowisko wy­
czekujące, w  zależności od osoby kandyda­

ta na prezydenta Rzeczypospolitej,
Prawica przeniosła swe oorady poza Sejm, 

a narady klubu Ch. D. trzymane są w ścisł«j| 
tajemnicy. W  każdym razie liczyć się trzeba 
z faktem, że Chadecja poprze w całej pełni' 
stanowisko ZLN. Niestwierdzónem jeszcze 
do tej chwili zostało stanowisko NPR i jest 
prawdepodobnem, że prezydjum klubu po­
zostawi członkom wolną rękę.

Podobno prawica ma zamiar wystawić 
jako swego kandydata b. ambasadora Polski 
w Paryżu Maurycego Zamoyskiego, który je 
dnak żle jest widziany w Polsce. Skądinąd- 
znowru słychać, że prawica w ostatniej chwł 
li wysunie jako kandydata kompromisowe­
go Zdzisława Lubomirskiego.

Roman Dmowski oświadczył, że nie Bę­
dzie kandydował na stanowisko prezydent** 

-  *  *
Warszawą, 28 5. (Sin) Kluby lewicowe nie 

prowadziły już dzisiaj żadnycH rozmów z 
przedstawicielami mniejszości narodoWycM, 
co należy tłumaczyć w ten sposób, ie lewica 
zmierza do nawiązania kontaktu z& stronnic 
twami polskiemi.

(T e le fon em  od naaneg* k o rea p «*4 e * t* )

W»rflxawa. 28 5 Sn. Dzj«iaj o god.inie 2‘3u, gdy 
prezes Kola Żydowskiego poseł Hartglai wiacał 
z Prezydjum Rady ministrów do Seimu, zatrzymali 
go na rogu ul. Matejki i W iejskiej dwaj młodzleń- 
cy •  typach wybitnie Semicki' b. elegancko ubrani 
i o -ilnej budowie ciuła. Jeden z  nich, okazując pos. 
Hartglaaowi numer „Naszego Przeglądu" z artyku­
łem poa HwrtgjUsa pt- „Chucpe", zapy.ał się go, 
czy on jest autorem artykułu. Gdy otrzymał pota­
kującą odpowiedź, zimierzył się na poi. Hartglasa, 
chcąc gT uderzyć, ale szarpnął go  tylko za koł- 
Łte1«. marynarki. Pos. Hartglas chwycił pi z »ciwnika 
wpół, zaczął się z mm S ł.motać poczem zawezwał 
policjanta atojąoigo na rogu ulic./ i  zaiądał od

niego stwierdzeniu tożsamości młodzieńca. 0 rug| 
młodzieniec byl świadkiem tego zajścia ale czynnego 
udlzi iłu nie brał. Na wezwanie policjanta o wylęgi- 
lymowanie się, napailnik odm ów, ł, żądając odpro­
wadzenia O© komisarjalu. Tam okazało się, Że na­
zywa się Gustaw Lelwehendle1* student zamieszka­
ły w Warszawie, Leszno 1, drugim napa sinikiem 
był student praw Józef Ledcrman, Chłodna 25. Obaj 
sa fi lar i  mi asymdlatorskiego stowarzyszenia młodjir 
iy  akademickiej „Zjeduoczcnie" i czuli się dotknięci 
wymienionym artykułem posła Hartglasa, w którym 
autor napiętnował bezczelność smarkaczy asymila- 
torskieb ośmielających się dawać Ptezydjum Koła 
Żydowskiego wskazówki i indy,
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Sprawa rozłamu w N. P. R.
(Telefon*** « j  aaaacgs ŁwM jwafaite)

Warszawa, 28 5. Sin. PrCzydjum NPR na­
desłało dzisiaj następujący komunikat: 

iW związku z decyzją władz partyjnych 
NPR. zawieszającą posła Ciszaka w czynno 
śdacK członka partji i oddania go pod sąd 
partyjny, pojawiły się w niektórych pismach 
informacje, że decyzję tę powzięto z powo- 
dtt urządzania przez pos, Ciszaka wieców za 
wyborem marszałka Piłsudskiego na prezy­
denta Rzeczypospolitej. Prezydium NPR  
stwierdza wobec tego, że informacje te są 
pozbawione absolultnie Wszelkich podstaw. 
Posłowie Herz i Leśniewski postawili Cisza­
kowi w piśmie zarzuty, że nie stosował się 
do* ach wał Rady naczelnej stronnictwa i że

działał w ciągu ostatnich dwóch tygodni na 
szkodę paitji. Sprawa zaś kandydatury mar 
szałka Piłsudsk:'ego nie była poruszona.

Pos. Ciszak ogłosił z tego powodu nastę­
pujące wyjaśnienie: Jestem przekonany, że 
zawieszono mnie w czynnościach członka 
partji li tylko z powodu kilkakrotnie przeze 
mnie wyrażonych sympatyj dla osoby mar­
szałka Piłsudskiego. Natomiast nie jest mi 
wiadomem o żadnych przekroczeniach 
uchwał Rady naczelnej Główny Komitet wy 
konawczy NFR o niczem podobnem nie za- 
hiadomił mnie. Czekam wobec tego z cieka­
wością na doraźnie sformułowane zarzuty.

„Mjf s pite plilitj lito Rup
(T e legram  w łasny „N o w ego  D zien n ika ")

Maskowa, 28 5. (D) „Izwiestja’ zajmują 
się szczegółowo rzekomymi plamami pol­
skiej polityki zagranicznej w sprawie utwo 
rżenia wraz z państwami bałtyckiemi koali­
cji antyrosyjskiej, „Izwiestja- uważają za 
rzecz niesłychaną, że z jednej strony Polska 
pertraktuje z Rosją o zawarcie paktu neu­
tralności, a z drugiej strony planuje sojusz

defensywny przeciwko Rosji, na co zdaniem 
„Izwiestij ’ wskazuje zawarty układ z Rumu 
nją oraz próby układów z państYiami bałty­
ckiemi. Ta polityka polska ma doprowadzić 
do powstania jednolitego frontu Wschodnie­
go przeciw ko tej samej Rosji, z którą Polska 
zawarła układ przyjaźni.

S u ń  i M  Hu Di cilii n m  M iii
łEondyn, 78. 5 P A T . Ogólne zainteresowanie wzBii- 

tu artykuł przywódcy LabiOur Pairty p. Mac Do­
nalda, zamieś-jzony  Jziś przez niektóre tygoJniki. 
Artykuł poświęcony jest sprawie strajku powszecli- 

o kturyiu Mac D<__aiOi pisie: Powtórzenie Się 
Ol Mas strajku powszechnego wydaje mi się mało 
Jtfawdopodoibne. P o  dloświŁadicze-niuch ostatnich ogól 
mn*t Stanowczo potępię strajk powszechny, jako na- 
rzędzie walki w przemyśle. Spoleczeńolwo nie do- 
Ipnści w przyszłości do strajku, zagrażającego intere­
som całości. Szybka organizacja samoobrony w za­
kresie utrzymania nieabedliego rucliu transporlowe- 
(5° t pracy w instytucjach użyteczności publicznej

musi wpłynąć na całkowitą zmianę taktyki wallki 
o interesy zawodowe. Strajk należy zawsze do okru­
tnych środków walki.. W  ostatnich czasach wy ro­
niono sobie przekonanie, że strajk, jako środek wal­
ki, poparty przez strajki w innych gałęziach pracy, 
przeistoczony w sojusz wojujący, może się stać 
szybkim i pewnym środkiem niirzeprowudzenia nspra 
wiediiwionych żądań związków zawodowych. Taką 
była ideologja połączonych organizacyj pracy, któ­
re spod-zjawały się zapewnienia sobie tą d"ogą po­
wodzenia podjętych wysiłków. Taktyki tej kraj nie 
zniesie w  przyszłości. Niechaj więc teraz związki 
zawodowe zajrząd w Oezy rzeczywistości.

Po wyroku w procesie budapeszteńskim
(Telegram własny

j Budapeszt, 27 5. (D ) Wszyscy oskarżeni 
,w procesie fałszerzy prócz Windischgraetza 
I  Nadossyego zóstali dziś wypuszczeni na 
jedność. Przedstawicielom prasy zgłaszają­
cym się do nich oświadczyli, że otrzymali 
Ze sądu wskazówki, żeby się wstrzymali z 
Wypowiadaniem zdania o wyroku, aż do 
chwili, kiedy wy-ok stanie się prawomocny.

Ipt imMćtii Kilki ililllHlUI
do  P ary łi

| Budapeszt, 27 5. (D) Poseł francuski w Bu

.Nowego Dziennika")

dapeszcie Clinchout i przedtawiciele Banku 
francuskiego Wyjechali dziś do Paryża.

Bethlen jedzie do Genewy
(Telegram własny „Nowego Dziennika") 
Budapeszt, 27 5. (D) Premjer Bcthlem i mi 

nister skarbu Buth wyjeżdżają do Genewy, 
w przypuszczeniu, że po v\yroku w procesie 
fałszerzy nie spotkają się zagranicą z żadne 
mi przykrościami. > ■. . —

San PHiiirtlcn tiniitii leuliwm
I Londyn, 27 5. PAT. „Daily Express“ dono- 

że rząd rozważa obecnie ważne nowe pro i 
pozycje celem zlikwidowania konfliktu w . 
W przemyśle węglowym. Szacunkowo stracił 
eksport węglowy 15 do 20 proceut. Niemiec­
ka przemysł górniczy uzyskał kilka długo­
trwałych kontraktów z jednymi z ważniej 
SzycK odbiorców węgla angielskiego.

R E K L A M Y
IM IE T L N E

Jt- Paryż, 2P 5 (K I Od dzisiejszego rana znajdują się 
wielkie zazłauy a rtomobilow« Renaulta w płomie­
niach, Ogromny skład opon automobilowych spalił 
ilię zupełnie. Ogień przerzucił się i  na inne części 

lahrykŁ l i
N Moftaćhjjm, 23 5 (D j Dziś odbył się pogrzeb 28 
efoar ostatniej katastrofy kolejo-wej przy tłumnym
ttfa&aie « mtdt i pnbiUaności

Delegacja P- P. S. a premjera
(Tfietomem ed nat.ig* fcm t — iliiiln| rW

.Warszawa, 28 5. Sin. P, premjer 'Bar*.ei 
przyjąi dzisiaj delegację PPS w  osobach p j  
słów Marka i Potrowskiego, oraz organizuj 
cji t'PS ^Poznania w sprawie stanu wyjątkgj
wego w  Poznaniu.

Wił. wiihiifti ii Zpuimii Ha1
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 28. 5 Sin. Polskie Radjo w W arszawie 
nadawać oęa. e w dniu 31 nm. w oóUępaCh 30 mi«i 
nutowych oficjalne sprawozdania z przebiegu ZgrtM 
madzeni aNarodlowego, począwszy od gedz. 9*30 E l 
no na fali długości 480 m.

Złoty w « Wiedniu *
(Telefonem od naszego korcsptiu ritaft) g

Wiedeń, 28. 5 ^D) Zloty notowano dziś w stosunku 
do dolara 11.40—11.70 j

Wiedeń, 28. 5 (D ) Ruch na giełdzie piec ężnej by i  
dziś ożywiony. Stopa procentowa dla franka francua? 
s kiego została ustalona na 37 .proc. rocznie, dla lirai 
wioski,vgo na 32 proc. a dla dynara na 17 proC. ̂

Wpływy podatków w maju i
(Telefonem od naszego korespondenta) |
Warszawa, 27. 5 Sin. W pływy z podatków beza'

pośrednich w pierwszej dekadzie maja Wynosiły 111 
m iljofcw, w drugiej 12 milj. 100 tys. Wpływy z  po-' 
datków pośrednich -w pierwszej dekadzie 2 milj.) 
700 tys., w drugiej 4 milj. 600 tys. W pływy z cef: 
w  pierwszej dekadzie 3 miij. 100 tys, w  dl ugiej 3  
milj. 7)00 tys., z opłat stemplowych w pierwszej 3 
miilj. 500 tys. w drugiej 2 milj. 800 tys., z monopol* 
w pierwszej dekadzie 10 milj. 40 tys., w drugiej 12 
milj. 900 tys. Ogółem wpływy z danin i monopo-1 
lów wynosiły w pied wszej dekadzie 30 milj. 80 ty s j 
w  drugiej 36 mdli. 300 tys. Jka z  powyższego zesta.1 
wie ni ;i widać, w drugiej 'dekadzie maja wzrosły wpły 

wy o 10 procent. -  . 1 ^ ^ .
• • * attpi

Warszawa, 27. 5 Sin. Min. skarbu Czechowic* 
przyjąi dzisiaj przedstawicieli prasy i w rozmowie 
zaznaczył że na ogół wpływy z danin są dodatni* 
i że nie należy oddawać się pesymizmowi.

Z Banku Polskiego
(Telefonem od naszego korespondenta) ^
Warszawa, 27 5. Sin. Dnia 27 bm. odbyło 

się zwyczajne posiedzenie Rady nadzorcze) 
Bank Polskiego, na którem wysłuchano spra 
wozdania dyrekcji w sprawach bieżących, 
następnie przyjęto do wiadomości decyzję 
budowy przez B P. do spółki ze skarbem pań1 
stwa państwowego zakładu graficznego przy 
ulicy Zakroczyńskiej. —

2000 doi. z Jointu dla Krakowa
(Telefonem od naszego korespondenta) f

Warszawa, 27 5. (Sin) „Joint’- wyznac.iył 
nowe sumy dla poszczególnych miast m. im 
dla Krakowa 2 tysiące dolarów. Zatem ra­
zem z tysiącem dolarów otrzymanych' poJ 
przednio , otrzymał Kraków od Jointu 3 ty­
siące dolarów, —  J

Inki iitijk. M iii  M  aaintzn
Londyn, 27. 5 PA T . Dzienniki donoszą z Nowego 

Jorku, że. Federal Roseirve Banc otrzymał upoważ­
nienie do utworzenia First Federal Trust celem 
ulokjwania kapitałów zagranicą, aby rozszerzyć uła­
twienia dla petentów zagranicznych o pożyczki. Jest 
to, jak słychć pierwsza organizacja utworzona dla 
prz< pi owadzenia mniejszych kredytów długotermi- '  
nowych.

Ziiiu i iilitiu Vatvlin
Łongyn, 27 5. PAT, Dyplomatyczny k’<s» 

respondent „Daily Telegraph” donosi z Rzy­
mu, że zanosi się na zmianę polityki zagrani 
cznej Watykanu i że prawodopcdobnle  ̂ ®  
miejsce kardynała Gaspartego były nuncjusz 
papieski w Paryżu Ceretti obejmie agendy 
zagraniczne, aby ułatwić porozumienia mń|f 
day Watykanem a Kwirynalem,
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1 a>A p a ty c z n y  znany amant G E O R G  A L E K S A  K  D E R .  — Irzy  te nazwiska dają zupełną rękojmię 
a w a r t o ć i i  p o w y ż s z e g o  arcydziełu które na wszystkich ekr. stolic cieszyło się olbrzymiem pow uzcniem.

N «tze p.ogramy reklamują aię same jwą pękncścią. — Program dwugodzinny.

Narodowei
m a r s z ,  Piłsudskiego zwiększają się. —  Stanowisko „Piasta". —  St. Grabski con­

t r a  Si Cłąbiński. r—  Co będzie, jeśli P i ł s u d s k i  nie zostanie wybrany?

Szanse marszałka Piłsudskiego, jako kan- 
Gyd-ta na Prezydenta Rzplitej doznały w o- 
sWtnich dniach znacznego wzmocnienia. 
•Wskazują na to wyniki obrad poszczegól­
nych klubów seimowych. Zdaje się, że kandy 
datura Piłsudskiego ma zapewnioną wię­
kszość, Ciekawem jest, że stronnictwo, któ­
re pierwsze wysunęło myśl powierzenia pre 
zydentury pańutwa Piłsudskiemu, występuje 
óbeęnie przeciwko Warunkom Piłsudskiego. 
Pisma podają:

, P. P. S. u,a zamiar, popierając z Całą ener- 
g ją  kandydaturę marszałka Piłsudskiego, wystą­
pić przytezn przeciw i-didianiu nowemu prezy- 
<Jcudoa i państwa pehiotnocuściw w dziedzinie 
socjalnej".

Jest to stanowisko niejasne i niezrozuima 
łs, zwłaszcza, ż<= wiadumem jest, iż Piłsudski 
uzależnia swą kandydaturę od zapewnien.a 
mu pełnomocnictw. Wyrazem m«zdecydowa 
m_ poszczególnych stronnictw, w sprawie 
kadydatury na prezydenta Tą m. in, uchwa­
ły PSL Piasta, przytoczone przez nas one- 
gdaj. Charakierystycznem jest, że uchwały 
te nie wspominają ani słowem o Zgrom adze­
niu Narodowem i wyborze prezydenta. Klub 
iron jednak podobno uchwalił

. >: dać posłom wolną lękę przy wyborach na 
Prezydenta państwa. P irytem  w iudomem je>t, 
że większość posłów piaotowyćh będzie gloso­
wała za kandydaturą marszałka Piłsudskiego a 
tylko mała część tych, którzy są zongażowani w 
ohjeno- piastowskiej kombinacji powstrzyma się 
zupełnie od głosowania".

Ciekawe szczegóły podaje „Moment" o

tajnem posiedzeniu klubu endeckiego, odby­
tem poza Sejmem, Na posiedzeniu Urn przy 
szło do ostrego starcia między grupą posła 
St, Grabskiego a grupą St. Głąbińskiego. 
Przytaczamy ciekawsze szczegóły z przemó 
wienia p, St Grabskiego. — —

„Za obecną klęskę endecji ponosi winę Głą 
nińskd, który nie dopuścił do zgony z marszał­
kiem Piłsudskim. Gdyby w Czasie pobytu Grab­
skiego W Sulejówku doszło dio zgody, nie za- 
szłyby przykre wypadki przewrotu. Odkąd Głą 
biński sprzeciwił się realizacji części postula­
tów ugody polsko- żydowskiej, upadł prestige 
endecji zagranicą a kiedy Pilsudsk, dokonał 
przewrotu, zagranica stanęła po jego Stronie i 
ku niemu zwróciła sympatję. Mówca doszedł do 
wniosku, że polityka C-Iąbińskdego doprowadzi 
do upadku endecji. Jodynom wyjściem z sytua­
cji jest pozyskanie Piłsudskiego przez otwarto 
wysunięcie jego kandydatury i głosowaniu Za je­
go 'prezydenturą".

Przemówienie Grabskiego było wielkiem 
oskarżeniem dotychczasowej polityki ende­
ckiej. Nie znalazło jednakowoż podobno po 
słuchu w klubie endeckim, ponieważ, jak 
wiadomo, grupa Głąbińskiego uchwaliła Wy 
stawić kandydaturę Romana Dmowskiego 
na prezydenta Rzeczpospolitej.

Jedno z pism warszawskich rozpatruje na 
stępującą kwestję:

„A  Co będzie jeśli Piłsudski nie zostanie wy- 
orany? Tego nikt nie wie. Biłsudczycy grożę w 
tym wypadku „gniewem ludu . Stronnictwa ro­
botnicze Wraz z P. P. S nie będą się wówczas 
zbytnio troszczyły. Pozwolą Piłsudskiemu sa- 
uitfflu szukać wyjśdia z sytuacji".

Nie emigrować do Meksyka!
f  W e Wiedniu bawi obecnie wybitny przed 
atawiciel żydostwa meksykańskiego SJirom. 
iWe wywiadzie dzienmkarrkiiD ostrzega p. 
Schrom. Żydów wschodnich przed emigracją 
sio Meksyka. Niektóre biura emigracyjne 
przyrzekają emigrantom żydowskim w Me­
ksyku złote góry. Emigrantów czeka tam je­
dnak brak zarobku lub w najlepszym ta z ie  
bardzo ciężka, najniższej kategorji praca. O

możności zapewnienia sobie bytu nie może 
emigrant żydowski nawet marzyć. W ięk­
szość emigrantów zajmuje się przygudnem 
sprzedawaniem towarów, szczególnie pieczy 
wa. Bardzo często zdarza się, że handlarz 
taki nie zarabia nic przez cały dzień. Insty­
tucje, które rozsiewają wieści o dobrobycie 
w Meksyku, pnaią widocznie w tom swój in­
teres. P. Schron* radzi emigrantom żyaow- 
skim uie emigrować do Meksyka.

znakom ita czakolacła d o ie ro w a
poitcu fabryka A .  P I A S E C K I ,  S . A . ,  K / l  K Ó W  j

Człowiek, który posiada 1000 patentów i  peft 
robił na nich 25 miljonów doiarów*

Sławny na cały świat » j  uuiazOa E-Lud święSl 
obecnie "osobliwy jubileusz: olo uzyskał w Waszyng­
tonie tysiączny patent! Mimo podeszłego Wieku ptw* 
cuje Edison jednak dalej i ma w  przygotowaniu 
kilka nowych patentów. Fach iwCy szacują Zyski 

Edisona z patentów na 25 mii jonów dolarów.

PitlMra

LUKSOL l ia jr y k u r ls m ls i-  
■ m  p a i t a  
d o  -  S J u O

JAKOU J ŁNGE (ŁMANN.

Chaswln
(C iąg dalszy)

Po odczytaniu personaljćw, którym oskarżony 
przy»‘ucb»*»ł s ię  stojąc, ■ z a p y la ł  się pr «ewodni- 
wąęy:

„Szyja l i u  win czy przyznaje się pan do winy?"
I^akarż. uy popatrzył Się p* luegO moTtY <dni OCzy- 

uh, Owrońca adwokat Płons, dawał oskarżonemu 
Zachęcając< znaki oCzytna. ale oskarżony zdawał się 
niczego nie >postrzegać. Zdawało się, że miody 
człowiek w więeieimem ubraniu stracił wogóle świa­
domość Czasu i miejsca, tak, ber życia, Zupełnie ka- 
Ouen.w stoi przed berjerą.

Przewodniczący z lekkiem podrażnieniem w głosie 
powtórzy! sw e . pytanie, dodając następujące słowa 
świadczące e jego niech ę^ :

„QJy a ię  pan orynu dopuścił był pan napewno 
Wteocz*.. znacznie śmiełsZy".

W  tom miejSCu oskarżony wybuchnął spazm ityCz- 
tb Ul łkaniem. Nerwowe dreszcze wstrząsały wychu­
dłem jego dołem, a gęaty pot znosił udręs zooą jego 
twarf- Byłby upady gdyby go nie był powstrzymał 
dozorca ■ w.ęz.«ony i zaprowadził do ławki.

Przesłuchanie oskarżonego u e  zmieniło wcale ta 
■MtnMiych podstaw aktu oskarżenia. Właścicielka 
hotelu, atarszy kelner Jean, śpiewaczka Gonów,

fryzjer hotelowy, oraz kilku przechodniów i poli­
cjanci stwierdzili ponad wszelką wątpliwość stan 
faktyczny aktu oskarżenia.

Gdy oskarżony przyszedł nieco tto siebie, ociężale 
podniósł sie z ławki i zaczął się badawczo rozglą­
dać po tell, 1 jakoby kogoś szukał. Potem zwrócił 
się do swego obrońcy, który wtenczas Wycierał swoje 
szikła i szepnął mu coś cicho dt ucha*

Obrońca, Jeszcze jrnłody nieznany adwokat' pogła­
skał uspokajająco chudą rękę oskarżonego, nerwo­
wo przeglądnął jesżcze kilka papierów i poprosił 
o głos: .

—7' (,pskarżonj ■— wywodził obrońca — po.vrócił 
w t o k u  1918 po kilkuletniej służbie wojskowej ja ko  

młodszy lekarz w rosyjskiej armji do śwego rodzin­
nego miasteczka Woroth-pwa. Znalazł swoich rodzi­
ców Mojżesza i Ryfkę Chaswin w najbardziej opła­
kanych' stosunkach Ich don. padł ofiarą niemieckich 
granatów, fabryko od dłuższego Czasu nieczynna, a 
wszystkie rzeczy wartościowe sprzedane by opęd ić 
najl Otlieczniejsz-z wydatki życiowe. Mieszkali u chło­
pa na krańcu miasteczka - *  nędznej chałupie. Stara 
kobieta p. C-haswinowa spirzedawala w  dzień na 
rynku trochę pieczywa, kióre wypiekała T o ca m i. 

Mąż starał się. zarpbić kilka kopiejek jako puśredoik 
Jego . jedyna siostra, piękna 14 letnia Sabina, za.ra 
biała , jako J omacnica krawiecka na nędzne swe u- 
trzymanio.

Chaswlń, który latami eołemi przebywał f-oza do­

mem, ale zawsze miał przed oczyma dobrobyt, m
którym swoich pożegnał był głębptko \.oruszoty. 
Zaoszczędził sobie ze swyefa poborów- wojskowych 
kilaa tysięcy rubli i nie zawahał się ani przez d tw U f 
pieniądze te ofiarować swej l odzinlę. Kopił IUOZ1K- 
mieszkany domek, urzadz:ł go o ile możności j lula,, 
lepiej i zapewnił rodzicom swoją lekarską praktykę 
dostateczne utrzymanie Ponieważ doktoratu s po* 
Wudu wojny nie osiągnął, praktykował jaku felcMr, 
co zresztą w Rosji jest zwyczajem. Na fronoi) duża 
się nauczył, a kilka szczęśliwych kuracji zhninołol 
mu doskonałą Llijenteię. Rodzice tego idealnego sy­
na mogli spokojnie spoglądać W przyszłość, a Sabi­
na podjęła na nowo przerwane swe studja.

Wysoki trybunał panowie przysięgli są najpetwOO 
poinformowani z gazet o wydarzeniach w owych 
miej-coWościach. Fala historjd zalała miasta i  mia­
steczka, zatapiając nieszczęśliwych mieszkańców. 
Czerwone i białe armje, które to ostatnie występo­
wały nie bez legitymacji naszego republikańskiego 
rządu, noszą śmierć i tortury nieszczęśliwym lu­
dziom któryi h męczeństwo należy do wprtnt nie­
zrozumiałych zagadek historji.

Worochow zmieniał, jak każde inno mia»t*C*k'ov 
swoich władców. Każdocześni panowie, wykorzy­
stując SWe położenie, dopuszczali się wszelkich 
gwałtów na ludności, rabując jej dobytek i przomdi- 
niając życie w prawdziwe piekło.- 

Dokończenie nastąpi.
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0 &mMin i Pidińzi
Żydowski Klub* Towarzyski w Podgórzu, 

O którego pomyślnym i wszechstronnym roz 
(Woju donosiliśmy, nosi si° obecnie z zamia­
rem powołania do życia spółdzielni kredyto 
wo-haiidlujWcj. y r  tym celu wyłonił klub ko 
miłet, złożony z p.p. N, M. S. .dena, Barucha 
Wak.a, dra l. Jassema, Becalela Wertheime 
ra i Dawida Frischa, który to komitet ma 
zająć się poczynieinem wszelkich potrzeb­
nych kroków przygotowawczych. Spółdziel­
nia ma objąć najszersze sfery ludności żydo 
Wskiej Podgórza a w  szczególności drobne 
feupiectwo i rękodzieło, oczywiście bez 
W ^ ę d j  na różnice i poglądy polityczne.

SJak słychać, wyszła inicjatywa założenia 
{podobnej spółdzielni także i ze sfer podgór­
skiego kahału, atoli ci panowie, mają wido 
jeznie jakieś polityczne cele na oku, w pierw 
jetzym rzędzie zdaje się przyszłe wybory, po­
nieważ nie dopuszczają do prac komitetu 
jprzygot aWawczego ludzi innycn przekonań, 
n w  szczególności ludzi z poza kliki kahai- 
Mej, Gdyby nic ta okoliczność, nie miałoby o 
jesty wiście sensu zakładać w Podgórzu dwie 
Spółdzielnie. Skoro iednak ci panowie chcą 
Stśeć spółdzielnię polityczno-kahalną, to mu 
pi się stworzyć, z pomi.iięciem ich poromo- 
j t  go pomysłu, spółdzielnię dla o g ó ł u  lud­
ności '

im iifliitzuii di W r Misliil
/ Centralne biuro palestyńskie w Warszawie 

potrzymało zawiadomienie od konsulatu an­
gielskiego, żc wedle rozporządzenia, wyda­
nego przez rząd palestyński, mogą otrzymać 
WŚę turystyczną tylko osoby, zaopatrzone 
iW. paszport 6-miesięczny. Jak wiadomo, pa­
szport turystyczny wydaje się za 500 zł. tyl­
ko na przeciąg trzech miesięcy. Paszporty 
ważne na dłuższy niż trzymiesięczny termin 
kosztują 1.500 złotych. Rozporządzenie to 
ogranicza i utrudnia w znacznym stopniu 
Wyjazd do palestvny. Biuro palestyńskie w  
Warszawie zwróciło się już do Egzekutywy 
Sjonistycznej w Jerozolimie z żądaniem in­
terwenci!. Turyści, posiadający paszporty na 
przeciąg trzech miesięcy, nic muszą obecnie 
Bgłusić się do kontroli konsularnej.

Sfaiarc nasi mli rM  iimM
MinJsłersfwo oświaty zmienił > rozkład go 

dżin w szli o*ach powszechnych z polskim ję 
Sykiem nauczania w ten sposob, żc cd po­
czątku ri-Ł-r szkolnego 1926— 2? liczba go­
dził nauki obędzie wynosić w 1 oddzie lę  
pzkół cztero* pięcio- szcścio i siedmio-klaso 
.Wych 18 gnazin (dotychczas 21; a w U od- 
l&zk&e 21 (dotychczas 24). Zmiana ta wyjdzie 
pa korzyść najmłodszej dziatwie szkolnej 
pod względem hygienicznym, gdvż skraca 
Czas zby. dł giego w tak młodym wieku prze 
bywania w muraoh szkolnych, a nic spowo- 
ItfHje żadnego uszczerbku w programach nau 
kowycK szkoły powszechnej, ąayż dotych­
czasowa praktyka wykazała, że na gruntów 
fc.e wyczerpanie obowiązującego programu 
Wyznaczony dotąd czas nauki b ji zb ji długi.

iltiHiinit piDiimiii (liiitk t szpmli
Wobec tego, że ministerstwo skarbu co- 

iraz bardziej ogranicza kredyty potrzebne 
do spełnienia obowiązków, ustawami na tym 
'czasowy wydział samorządowy nałożonych', 
'i nadto z poWpdu braku miejsca, zmuszony 
jest .tymczasowy wydział samorządowy we

Mni nutrii! i  nraiie ulire Miiislnti M i n
Przez cały wczorajszy dzień robotnicy za­

kładu czyszczenia miasta usuwali gruzy i 
zwęglone części belek z pod gmachu magi­
stratu, Roboty około zmontowania prowizo­
rycznego dachu nad spaloną salą rady miej­
skiej postąpiły już znacznie naprzód, a kon­
strukcję doprowadzono do połowy sali, W  
przyszłym tygodniu dach zostanie poktyty 
papą Wczoraj wynoszono z magistratu wiel 
kie obrazy, z których największy „Chrzest 
Litwy” Gersona, spuszczono po linach na 
dziedziniec magistratu. Obrazy wróciły do 
Muzeum Narodowego,

Dochodzenia policyjne nie wyjaśniły dotąd 
przyczyny pożaru, w każdym razie istnieją 
tylko dwie możliwości: albo krótkie spięcia, 
albo nieostrożne porzucenie niedopałka pa­
pierosa, od którego mogły się zająć materja- 
ły pokostnicze, przygotowane dc odnowie­
nia sali.

Zaznaczyć należy, żc ogień znala/ł w sali 
podatny grunt w postaci drewnianych okła 
dów ścian, pluszowych obić foteli i szeregów 
ław radzieckich. Sufit był zbudowany z drze 
w a na belkach modrzewiowych, a kasetony 
mieściły w sobie, prócz rzeźbionych w drze­
wie rozet, także przewody i lampy clektrycz 
no.

Również i galerje przedstawiały masy ma 
terjału drzewnego. Ponieważ sala była w o- 
statnim czasie pra wie stale zamknięta, a tern 
samem dopiyw powietrza był utrudniony,

przeto ogień mógł tlić się kilka godzin. D ć *  
picro. gdy nagromadzone gazy wypchnęły 
szyby, a przez powstałe otwory wpłynę M 
powietrze, wtedy ogień buchnął gwałtowni* 
a płomienie ogarnęły momentalnie całą salą 
Tcm też należy tłómuozyć tak późne zsuw* 
żenie pożaru przez przechodniów, Policjant 
pełniący siużbę w budynku magishatn przecl 
kasą miejską nie mógł zauważyć pożaru, 
nie w aż sala Rad, miejskiej znajdowała si% 
w innem skrzydle. Źe jednak posterunkowi 
czuwał przed kasą, świadczy o tem kontroli 
plolicyjna, dokonana trzcchkrotnie kryt ycZn 
nej nocy, PosterukoWy, patrolujący w uL 
Grodzkiej również nie musiał zauważyć 9  
porę pożaru, ze względu na swój rozlegli 
ieren obchodu od wylotu uL Grodzkiej 9 
Franciszkańskiej aż na Stradoo.

Równocześnie ze śledztwem pclicyjnenj 
prowadzi dc chodzenia naczelnik biura pre­
zydialnego magistratu krakowskiego st. radca 
Przeorski Dochodzenia zmierzają w kierua 
ku ustalenia czy nie było zaniedbania kon* 
serwacji budynku, a głównie Kabli elektryk 
cznych, ciaz czy służba dopełniła należyte­
go dozoru, w myśl bowiem instrukcji prezyt 
ajalnej —  ,ak informuje radca Przeorski, sli| 
żba winna o godzinie 10 wieczór obejść cały} 
budynek magistratu i pozamykać kable

Roboty przygotowawcze do odbudowy 
zniszczonej części gmachu będą podjęte je* 
sicze w czerwcu br.

Lwowie zamknąć przyjmowanie nowych tho 
rych do zakładu dla obłąkanych w Kulptr- 
kowie i Kobierzynie, a w 40-tu podległych 
sobie szpitalach powszechnych ograniczyć 
na razie przy,mowanie czwartej części licz­
by chorych ubogich, leczonych w nich na 
koszt publiczny.

—  0-0--------
—  MOISSI W  KRAKOWIE. W entuzjasty 

cznym wywiadzie, jakiego Aleksander Mois- 
si udzielił przed kilku dmami we Wiedniu, o 
zespole Habimy, oświadczył m. in., iż wkrót 
ce bawić będzie w Budapeszcie i w K r a k o  
w i e .

— z a t w i e r d z e n i e  b u b ż b t c  g m i n y  
m i a s t a  K R AK O W Ą. Mm' terstv-"o spraw 
wewnętrznych w porozumieniu z nrnistw- 
stwem skaibu zatwierdziło budżet gminy tn. 
Kraków- ra rok 1926. W  ten sposib B:>»śtS 
Kraków uzyskało pierwsze z Większych 
miast w Po’sce zatwierdzenie budżetu.

_  Z POW ODU POŻARU M AGISTRATU  
KRAKOW SKIEGO zarząd miasła UcJ. W ar  
sza wy wyraził zarządowi miasta Krakowa 
gorące współczucie.

— KUR& łllĘ S O ZN A W S TW A  W  K R A K O W IE  
Wczoraj rozpoczął się w tutejszej rzeźni kilkudnio 
wy kurs mięsoznawstwa dla lekarzy weterynaryj­
nych przy udziale państwowych i miejskich lekarzy 
weterynaryjnych województwa krakowskiego i  ślą­
skiego. Kurs ten urządzamy staraniem wydziału to­
warzystwa lekarzy weterynaryjnych obu województw 
cibejmuje Część teoretyczną i praktyczną dla zazn i 
joonienia słuchaczy z nowoczesną techniką badania 
mięsa i najnowłzemi metodami badań bakterjobiolo- 
gicznych. Na głównego prelegenta został uproszony 
Dr Alfred Trawióski profesor katedry by gjL,ny mię­
sa przy Akadem ji medycyny weterynai yjnej we 
Lwowie.

— O BŁAW A, Organa policyjne I I I  komusarjahi 
policji przeprowadziły ubiegłej nocy obławę w re­
jonie swoim i pizytrz;. mały 16 osób, z których 3 
osoby Zwolniono, zaś resztę odstawiono do właści­
wych władz za różne czyny karygodne-

— KR AD ZIE ŻE . Dnia 27 btm między goeb. 7—9 
skradziono ze zamkniętego przedpokoju na szkodę 
Edwarda Abelesa zam. przy ul. Paulińskiej 1- 22 ra- 
glan męski płaszcz damski i płaszcz d z iec in y  łącz­
nej wartości około 300 zŁ —  Na szkodę Em‘lji Łżgas 
zam. Smoleńska 1. 15 skradziono ze zamkniętego mie 
sikania przez oderwanie kłódki srebro stołowe war­
tości około 200 zł. —  Organa policji aresztowały 
i odstawiły do aresztów sądowych1 pod zarzutem kra 
dzieży maszyny do pdsinia na szkodę Abrahamów 1- 
cza z fabryki prZy ul. Juljusza Lea 1. 33 niej skiigo 
Znaleźniaka Karola (lat 21) z  Mydl nil:. Maszynę 
odebrano i poszkodowanemu zwrócono. /'

-  DJABLIK DRUKARSKI, W  podtytule! 
wczorajszego artykułu pt. „ fo  zabojstwić Pd 
tlury ’ ma być „ n a j k r w a w s z y  fS me( 
.najciekawszy) rozdział mslorji żydr stwai 
wschodniego1’,

 O O—-----
- -  ŻYD. KLUB TO W ARZYSK I W  POD­

GÓRZU komunikuje;
Dziś, w sobotę, o godzinie 7.30 wiecz. wy* 

głosi p. I, N, Heilman, literat hebrajski refe­
rat n, t, Źydostwo a Sjonizm.

_  O TW AR CIE  SEZONU PŁYW ACK IE­
GO. Zarząd sekcji pływackiej ZK3 Makka- 
bi komunikuje: wpisy do sekcji p.zyjmuju
się we wtorki i czwartki od godziny 7— 8 
wieczór w sekretaracie przy ul. Ge trudy 9, 
parter. Tamże wydaje się legitymacje ufsrąWJ 
niające do zniżkowego wstępu do pływalni 
w Parku krakowskim, obecnie już otwartej* 
W  najbliższych dniach rozpoczną się ele­
mentarne kursy pływania dla pań i panóm 
pod fachowem kierownictwem.

RZECZY CIEKAWE.

Generał, filozof i armata
Hiszpański dyktator Prim o de RiYera posłał ust 

wygnanie na s imotną wyspę — hiszpańskiego u la ­
nego Assuę, dziennikarza Zaś Ałvareza del Vago 
zamknął w -więzieniu. Ostatnie te 'Wypadki świadczą 
o tem, że Primo de Rivera stosuje dalej system re-< 
presji wobec inteligencji Skłoniło to profesorów, les 
karzy i anystów madryckich do urządzenia Zebrana .< 
na Którem uchwalili ostry manifest potępiający sy­
stem generała de Rivery. Fotem przystąpili do 
ranku podpisów. Zwrócili się najprzód do jedusgo 4 
ra j r yh tmejszych Mo29afów łynao go znesetą jem : 
v z tego, że włada najlepszym stylem hósopań skini* 
Filozof manifest przeczytał, lecz potem go zwt o d  
mówiąc: „Manifestami niczego osiągną.; nie można*- 
dajcie mi anmatę“ . Manifestujący intetig* m zebrali 
się pawiórnie w swo n ktubie i  arządaw. zbiórką 
pieniężną, za którą kupili mai-ńi ą armadę i w kU* 
ka dni później tę armatę pontalb filocsofoiwt do domu,

Teraz cała Hisizpanja jest ciekawą; k» csłowioi^ji 
który najlepi-j pisze po nfiggańsfcił, pnemk ze »WO*1 
ją armątą?,

M m  uU tiilądk  przerwy W wy* 
sfira pisma, prosimy •  r y w i  
aaw laala  praaamoraty aa  mlaslpf



Ludowa posiadłość Narodu
Z okazji 25-lecia Keren Kajemet Leiisrael.

Ur. 120 „NOW Y MENNflR?' nleŁwla 30 V. 1926

Podstawą każdej pracy nad odbudową, poj 
■cwanej w  duchu sjonistycznym, jest ziemia 
palestyńską. Świadomość ta podyktowała 
■aszym pierwszym wielkim pionierom, H. 
Szapirze i T. Herzlowi, jeszcze przed ćwierć 
ftriekiem myśl powołania do życia ,,cudowne 
(o  organu", któryby nam umożliwił stworze 
t e  „fcŁCZęśliwych torm ludzkiego ws półży­
w a ' Realne kształty tego snu widział w swej 
twórczej intuicji Herzł, kiedy snuł przed na 
n i «wą baśń o „staro-nowej ziemi“ („A lt- 
■euland"). j
■ Już od 25-ciu lat posiadamy ten organ, a 
fcd dwóch łat pracuje Keren Kajemet w głó 
imej swej siedzibie w Jerozolimie, Wśród na 
brału praktycznych' zadań tego funduszu i- 
tizie niestety w zapomnienie jego najważniej 
b y  cel, a mianowicie: powołanie do stwo­
rzenia w Palestynie czegoś takiego, na co się 
ttOtychczas w  podobnej formie nie zdobył ża 
lita naród, w  żadnym kraju. K.K.L, tworzy 
bowiem taką narodową posiadłość ludową, 
iw której każdy Żyd ma swoją cząstkę, a któ 
ra zarazem ma być podstawą przyszłej praw 
bej formy posiadania w żydowskiej siedzibie
barodowej.
; -Wielu uważa po dziś dzień myśl tą za uto 
bijną, wskazując na niepokaźne wyniki do­
tychczasowej pracy i na pewne jej przejawy, 
sprzeciwiające się wyraźnie idei sprawiedli­
wości społecznej. Celom odparcia tych za­
rzutów należy zwrócić uwagę na dzieło do­
konane już przez KKL w Palestynie, którego 
stosunek do całokształtu odbudowy w kraju

Erzedstawia się w dość znacznych cyfrach, 
est rzeczą jasną, że trudno dziś przeprowa­

dzić jednolitą linję w jego obszernej działal­
ności, skoro przedsięwzięcia, przeprowadzo 
be w pierwszych piętnastu latach praktycz­
nej pracy, miały tak różnorodny charakter, 
łdożnaby wprawdzie zarzucać, że założenie 
.Teł-Awiwu, stworzenie pierwszych, szkol­
nych farm rolniczych, które wydały 1500 
wszechstronnie wykształconych robotników 
rolnych, budowa pierwszych dzielnic robot­
niczych, zaprowadzenie w Palestynie no­
wych gałęzi kultury rolniczej i cały szereg in 
nych tym podobnych zadań —  nie leżało w 
łakresie działalności „pioniera polityki a- 
grarnej1', ale nikt nie zaprzeczy, że prace te 
nie przynoszą ujmy Keren Kajemet Leisrael.

Śmiem twierdzić, że właśnie przez zreali­
zowanie tych przedsięwzięć wysunął Keren

Kajemeth na pierwszy plan najważniejszą ce 
chę swego charakteru, a mianowicie: pio­
nierstwo. I to właśnie przyczyniło się do je 
go niezwykłej popularności wśród najszer­
szych warstw ludowych.

Także na głównej dziedzinie sWycłi czynno 
ści — na zakupnie ziemi —  wycisnął KKL 
niezatarte piętno swego chalucowstwa, Dłu 
ga, uciążliwa droga ciągnie się od pierwszego 
zakupu ziemi przez KKL w Galilei przed 20 
laty aż do ostatniego nabycia wielkich poła 
ci gruntów jpod żydowską kolonizację w  
Emek, Małe i rozprószone były pierwsze po 
siadłości Keren Kajemeth w Chattin, Ben- 
Szemen, Chuldzie, Kinereth i Deganji, tak że 
nie mogło tu być mowy o jakiejś systematy­
cznej polityce agrarnej lub o planowem o- 
siedlnictwie, Przeszło 10 lat była drobna 
Merchawja jedyną żydowską placówką w  
Emek, a fakt ten świadczył dobitnie o pio­
nierstwie Keren Kajemeth Leisrael. Przęz 
zdobycie tej napozór nieznacznej przestrze­
ni postawiliśmy pierwsze kroki w Emek, któ 
ry ma być spichlerzem przyszłej Erec-Israel 
i zarazem terenem do robienia pierwszych’ 
prób osiedlania ludzi na zasadach spółdziel­
czości. Dziś stała się Merchawja małą cząst 
ką naszej posiadłości, która się c;ągnie od 
zatoki Hajfy aż do miasta Bet-Szan, na któ 
rej to przestrzeni stanęło ponad 40 osiedli, 
realizujących ideę spółdzielczości.

Jak z tego Wynika, jest KKL powołane do 
stworzenia żydowskiej posiadłości ludowej 
w Palestynie, która będzie podstawą przy­
szłego rozwoju kraju. Na ziemi KKL staną 
bowiem nietylko osiedla rolnicze, w których 
ludzie żyją tylko z pracy dokonanej wła­
snym wysiłkiem, ale także miasta, których 
zadaniem będzie dać swym mieszkańcom ta 
nie mieszkania i własne siedziby, positdają 
ce dość przestrzeni dla przyszłych genera- 
cyj. Na ziemi Keren Kajemeth staną również 
instytucje publiczne, służące celom religij­
nym, kulturalnym, naukowym, hygienicznym 
przyszłych gmin ludowych.

Wzniosła idea wyzwolenia ziemi palestyń 
skiej w związku z odrodzeniem historyczne­
go żydowskiego prawa agrarnego, które ieży 
w zakresie czynności reformatorskich KKL, 
wywrze silny wpływ na to wszystko, co się 
stworzy na ziemi, pozostającej posiadłością 
ludową narodu żydowskiego,

Adolf Pollak,

IDA. LUSTER.

Wpływ pożywienia
■a funkcje psychiczne

*W poprzednim artykule („N. D z ' z 23 bm.) -wni­
knąłem w tajniki przyczyn różnego wzrostu człowie­
ka uzależniając je od sposobu odżywiania Się je­
dnostki. A le pokarm nie jest wyłącznie bodźcem dla 
fizjologicznych i biologicznych przemian, albowiem 
funkcje naSze intellektualne, usposobienie, równo- 
Ifcttga nerwowi, świat myśli i uczuć, ba, nawet stera 
'wzajemnego stosunku platonicznego i fizjologicznego 
płci — zamknięte są w Sile potencjalnej przyswaja­
nych pokara ów. Utajona energja w  pokarmach wy- 
hdiW uje się wśród procesów chemicznych głównie 
Iłe gruczołach tzw. wewnątrz- wydzielniczych, a soki 
l(hormony) tych narządów normują i regulują wszel­
kie funkcje fizjologiczne, tudzież psychiczne naszego 
hstroju.
' Jaką drogą dochodzą pokarmy do tak potężnego 
h upóenda energji potencjalnej? Na to krótka odpo- 
!*i®di; drogą wiecznej cyrkulacji w kos nosie. Pa- 
taiętać należy, żc w przyrodzie Panuje wzorowy 
**d 1 oasc-cędność, w naturze nic zgoła nie ginie I że 
Jł°ńoe jeet głównym roznośnlkiem energji w w szekli 
'Wiecie, Jego potężnej sile twórczej zawdzięcza ro­
ślinność rozwój skrobji, którą żywią sic 'Przeważnie 
*Werzęła dostarczające t am mięsa. Jarzyny, owoce, 
•kięso i wszelkie inne pokarmy, które nam służą za 
botywienie, są przenośnikami energji słońca do 
*'**zego ustroju. Drogą przeto pokarmu wchłania 

organizm, oprócz koniecznych do budowy jego 
^•1 oheOiiczLych, emanaeyjną energię słońc*.

I  węgiel nie jest -niczem innym jak zbiornikiem 
ciepła i światła słonecznego. Miljony lat składały się 
nu wchłanianie cieplaka i promieni światła przez 
dziewicze lasy przedpotopowe, by przeobraziły się w 
postać węglową. Węgiel oddaje nam żalem zapas 
energji słońca, która wnika również drogą poży­
wienia do wszelkich narządów człowieka.

Z ziemi dostają się liczne sole do roślin a z niemi 
do Ciała ludzkiego. Gdy nić żywota się przerywa, 
ciało nasze żyć nie przestaje, ponieważ przyroda żą­
da nieubłaganie zwrotu zapożyczonych dtla chwilo­
wej wędrówki po ziemi soli i energji emanacyjnej. 
One przedostają się znów do świata roślinnego, a 
cząstki ciała naszego kwitną i po śmierci w bar­
wnych kolorach flory, Z jej kielichów czerpią skrzę­
tnie motyle i owady soki słodyczą zaprawione, a 
zwierzęta przeobrażają naszą energję w swych Or­
ganizmach, by znów ją odldać żyjącym stworzeniom.

Mim©Woli nasuwa się myśl, iż nauki przyrodnicze 
powinne być podstawą dla nauk o rozwoju społecz­
no- ekonomicznym. Dopiero,! jeśli się dojdzie do 
głębszego zrozumienia praw przyrody, nabierze się 
przekonania, i i  z wyładowanej energji pracy społe­
czeństwa, nie powinno nic ginąć. Podatki, wszelkie 
świadczenia państwowe i społeczne pow-inneby krą­
żyć jak krew w organizmie jednostki powracać do 
serca organizmu społecznego, by zasilany żywotny­
mi sokami kapitału, mógł znów oddać państwu iyle, 
ile siła jego twórcza dać zdoła. Lecz żywotnych 
tych soków jakoś u Has COraz mniej, a społeczeń­
stwo otrzymywało dotychczas za słoneczną pracę 
złotej energji, suszone owoce witamin pozbawione, w 
postaci bezkrwisłego — b;lonu. Odwrotną przeto 
drogę zakreślili niektórzy z naszych ministrów fi­
nansów, dążąc wbrew wszelkim zasadom przyrody -

Sfr, fc!
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icKirjiłj m\midi lie lanifi
Memorjał Organizacji Sjonistycznej, który 

w imieniu prof. .Weizmana przedłożono ,Wy 
sokiemu Komisarzowi Palestyny, został odda1 
ny sekretarzowi dla spraw kolonialnych w: 
Londynie, który w najbliższym czasie prze­
każe go stałej Komisji Mandatowej, zbierają 
cej się z 24 czerwca w Genewie. Jest to 
trzeci z rzędu memorjał Organizacji1 Sjoni- 
stycznej. Dwa poprzednie przedłożyła orga­
nizacja sjonistyczna Komisji Mandatowej 
w październiku 1924 i 1925 r.

Pierwszy memorjał, który obecnie przed­
kłada przedstawicielstwo Żydów palestyń­
skich (W&ad Leumi) obejmuje następujące 
żądania: 1) Przeprowadzenie wniosków w 
sprawach podatkowych, 2) zniesienie ceł dla 
wszystkich narzędzi i materjałów służących 
do akcji sanitarnej, jak osuszanie i nawad­
nianie gruntów, 3) Uwzględnienie żądania roi 
ników żydowskich w kwestji kredytu rolne 
go, o ile rząd kredytu tego udziela. Zanie­
chanie dotychczasowego systemu podziału 
gruntów j wprowadzenie nowego systemu, 
któryby brał pod uwagę interesy gęstego 
osiedlenia żydowskiego i ogólnego rozwoju 
kraju. 4) Pomoc Ligi narodów w  uzyskaniu 
pożyczki kolonizacyjnej, opartej na pomyśl­
nych rezultatach osiągniętych przez ŹydóW) 
przy eksploatowaniu roślin i zbóż dających 
obfite plony, w związku z możliwością roz­
woju nieużytych gruntów rządowych, którC 
mają być oddane Żydom dla osiedlenia.

' - (j-O"i-"'i“ f
DROBNE WIADOMOŚCI ŻYDOWSKIE.

COLONEL SYMES. sekretarz rządu palestyńskie­
go, wyjechał do Anglji. Będzie on zastępował rząd 
angielski na posiedzeniu CzerwCowem Komisji Man­
datowej L ig i Narodów.

AK C JA  SOKOŁOW A w Afryce południowej na 
rzecz Keren Hajess.cdu osiągnęła wielki Sukces. W  
pierwszych trzech tygodniach kanrpanji zebrano 25 
lys. funtów na rzecz Keren HajewSod. Sir Ernest Op­
penheimer, właściciel największych pokładów dja- 
mentowych w kraju, zobowiązał się do czynnego po­
parcia akcji.

PISMO PROFESORA W E IZM AN A  DO SJONT- 
STÓW ANGIELSKICH . W  Leeds obradowała osta­
tnio doroczna konferencja federaCyj sjonisłyczuycfcl 
w Anglji. Na konferencji odczytano pismo prof. 
Weizmanna, wzywające Żydów angielskich do wzmo 
żonej akcji na fundusze palestyńskie.

A M E R YK A Ń S K I D E PARTAM ENT H AND LU  
opublikował sprawozdanie, z którego widać, że od 
zawarcia roz-ejmu W r. 1918 wpłynęło do Palestyny 
30— 35 mil jonów dolarów.

ŻYD O W SKI FUNDUSZ NARODOW Y zamierz* 
wkrótce zakupić obszar ó.OOO dunamów ziemi w Pa­
lestynie.

do wytworzenia próżni, by nią zasalać Skarb Pań­
stwa.

A  na domiar złego zamknęli w swem leoretycznem 
zaślepieniu granice państwa, co jest równoznaczna 
z zakrzepem krwi w  głównej żyle organizmu spo­
łecznego. Zakrzep każdy wywołuje puchlinę wodną...

Gdyby tak przyroda otoczyła na szereg lat poszcze­
gólne kraje „murem chińskim*1, Wyirtairłcnhy żyd* 
na Łiema tak jak zamierają obecnie, acz Zwolfta kra­
je Europy różnorodnymi murami od siebie odgro­
dzone. Kraje wybitnie przemysłowe -wyginęłyby i  
głodu,- rolnicze — z braku odzieży i  koniecznych 
potrzeb codziennych. Wyspy zamieniłyby się w pu­
stynne przestrzenie, a ponieważ odlot i przylot ptac­
twa byłby uniemożliwiony, wymarłby w zimie rófl 
ptasi z gatunku przelotnych, a na jego miejsce wy­
bujałyby mirjady żarłocznego robactwa. Znikłaby 
Wówczas wszelka roślinność, a z nią zwierzęta l  rw 
szta głodem znękanej Judizkośol.

Zamknięciem granic kraju otwiera się cmentarzy­
sku bytu i cywilizacji. Minęły bowiem czasy salw- 
starCaalności poszczególnych narodów; nawet Ty ­
bet przekonał się o konieczności kontaktu ze świa­
tem.

Na zespół intelleklualnych i duchowych właściwo­
ści jednostki, a tern samem i większych zbio.-owiisk 
ludzkości składają się głównie-trzy czynniki: rodzaj 
przyjmowanych pokarmów, środowisko wśród jakie­
go lidzie żyją, tudzież krzyżowanie ras.

Najistotniejszą cechą Ciał białkowatych, zawartych 
w mięsie, krwi, rybach, jaju, mleku i roślinach strą­
czkowych, jest ich chciwość wchłaniania energji po­
tencjalnej, oraz intensywność, z jaką one — w na­
sileni! niemal impulsywnem — silę tę w komórkach 
naszego organizmu wyładowują. 5V. W ta zjawisku
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r̂*»ju czuła się tak bezpieczną, iż odważyła 
U*? podczas wojny światowej ściągnąć stam- 
rjd swe pułki, ba nawet uformowała oddzia 
W Wojskowe złożone z tubylczych elemen­
tów i przerzuciła je na front europejski, na- 
(We została poważnie zagrożoną w swym sta 
jP* posiadania. Z początku myślano, że bę- 

to zwykły spacer, lecz wnet się prze­
konano. że zanosi się na upartą i nużąrą 
pOjnę kolonialną, która tysiące pochłonęła 
■Wiar i poważnie przyczyniła się do upadku 
®»’uty francuskiej
< Jeszcze z początkiem bieżącego miesiąca 

powadził Abd el Krim rokowania z Hiszpa 
$ją i Francją w Udżda, ale rokowania te roz 
W y  się o twarde warunki pokojowe. Fran- 
ijfjh i Hiszpan, a zażądały bowiem, by się 
i*Kbd el Krim poddał bezwarunkowo sułtano­
wi, pozostającemu pod patronatem francu- 
Wtim, by w/dał broń i sam dobrowolnie po­
szedł na banicję. Warunki te wydawały się 
twarde i nie do przyjęcia dla Abd el Krima, 
który zaapelował jeszcze raz do oręża, tylo­
krotnie dlań szczęśliwego. Spodziewał się 
Łyć może, że uda mu się kampanję przecią­
g n ą  do jesioni. Atoli zdobycie przez wojska 
franc’ skie wzgórz Dżebel-Hamun przypie­
czętowało los Abd el Krima. Widząc, że 
dalsza walka jest bezskuteczną oddał się 
sam dobrowolnie w ręce Francuzów woląc 
uiewole francuską niż niewolę u swego naj­
zaciętszego wroga tj, Hiszpana, który na je­
go głowę Wysoką oznaczył cenę. Liczył Abd  
el Krim na rycerskie traktowanie dotychcza 
ęowego wroga ze strony Francji, czego się 
od Hiszpanów spodziewać nie mógł.

I tak skończyła się epopeja rycerska wojo 
IWniczych plemion kab^lskich, które na kon 
fereńcji w Algeciras milcząco włączono do 
sułtanatu marokańskiego, nie zwraca iąc 
.Wcale uwagi na to, iż plemiona te wysoko 
cenią swą wolność i nigdy na to -ię nie zgo­
dzą, by opłacać podatki -lub w jakikolwiek 
inny sposób uznać nad sobą zwierzchność 
sułtana. Rozwiały się wszystkie sny tych dzi 
kich górali, a od dalszej polityki Francji za­
leży pacyfikacja tego kraju.

Sic transit gloria mundi. Smutno się skoń­
czyła pieśń rycerska Abd el Krima..-.

Nadesłane czasopisma
„L ITE R A R IS C H E  B E ETER" Nr. 108 2 28 bm. Za­

wiera artykuły i prace Dr. Oh. Żytłowakiego N. Muj- 
ela, L. Żytnickiego, Jehoasza, I. Babla, I. Rupaporta 
lid Adres: Warszawa, Leszno 36.
• „H ASZAC H AR “ . Zeszyt majowy zawiera artykuły 

© Slalomie Alejchemie, o kolonizacji żydowskiej w 
ttaieslyiwe o rozwoju pisma, nowele, łamigłówki, 
diiiał hebrajski itd. Adres: Lwów, pi. Strzelecki 4.

. „S Z TU K I P IĘ K N E ". Numer 8-my (2-go Roczjii- 
ka) ukazial się już w handlu. TreSć numeru: 1) Kon- 
fcłtanty Laszczka (napisał Jan KleCzyński). —  2) E. 
Degas (napisał Paul Uauguin) —  3) Kronika arty­
styczna. Numer zdób, 37 reproOukcyj w tekście i 1 
rot ograw jura.

Cena egzempl. 5 zł., prenumerata kwartalna 14 zł. 
IX. nabyUa we wszystkich księgarniach i w Admi­
nistracji „Sztuk Pięknych, Kraków, Wolska 19.

kicznymi jeszcze przykładami możnahy poprzeć 
fakt wpływu rodzaju odżywienia na procesy intele­
ktualne oraz impulsywne, względnie flegmatyczne 
u&pu biernie c*łuW'ieka, nie chcąc atoii nużyć Czy 
It l  xika. \« spowinę tylko jeszcze o jednym szczególe, 
łnóffj ns6s najhardziej dotyczy i w  najżywotniejsze 
ttwestje życia społeczno- gospodarczego godzi. Mam 
da myśli — bezpłodność umysłową Sejmu naszego. 
: Całe nasze życie polityczne i społeczno- gospo­
darcze spoCzvwa w  rękach tzw. , .reprezentantów'* 
narodu. Ale ordynacja nasza wyborcza jest tak wa- 
d łir  i, tak tweśf rawieulliwie dla ogółu skonstruo­
wana, iż większość zasiadająca na ławach 'Poselskich 
zikiaJL sie przeważnie z ludzi, którzy od prapia- 
tłziadka żywili snę ziemniakami i kap istą. Nic za- 
ttem dziwnego, iż od szeregu lat nie zdobyła się ta 
taajnifcproduktyWTiiejSza, a najzbytkOwnlejsza insty­
tucja ,-opiekuńcza - na jedną bodaj myśl twórczą, 
ideę (sanacyjną lub poryw kulturalny, nie dziw, że 
toe obudziła się ze swego flegmatycznego Zasklepie- 
Bća u-wet w chwili, gdy słynny ze Swych nh-SZCZę- 
dliwych pomysłów minister fmansów, nadczłowiek 
CDkęsetn przekarmiony wśród przeraźliwego zgrzytu, 
kluczem średniowiecznych pojęć o sanacji zamknął 
-granice państwa dia mózgu, płuc i serca ludności, 
•deptał dobe oDyt, sdLtWił poe^p kultury ■ inwMCZyl
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ijibecne położenie w
Eolski przemysł drzewny, jakkolwiek ni­

gdy nic byl należycie rozminięty, to jednak 
już w latach 80-tych, za czasów caratu, był 
integralną częścią życia gospodarczego Ro­
sji. Mimu silnej eksploatacji lasów u nas, ja 
ko w kraiu ybitnie agrarnym, stan się o 
wiele ód tego czasu nie zmienił, dolska, ze 
swojemi 9-ma miljonami hektarów lasów, 
które stanowią 23 procent całego obszaru, 
stoi na 6-tem miejscu w Europie,

Lasy nasze składają się przeważnie z 
drzew iglastych, których ilość się zmniejsza 
w miarę posuwania się ku zachodowi, W  
procentach przedstawia się stosunek rodza­
jowy dizew następująco; Świerk 65 proc., 
sosna 10 pioc., jodła 5 proc., dąb 5 proc., in 
ne drzewa liściaste 15 proc.

Wobec takiego stanu w surowcach posia­
dała Polska w dniu 1 stycznia 1925 na 171 
zlikwidowanych drzewnych przedsiębiorstw 
pizemysłowych, jeszcze 778 przedsiębiorstw 
czynnych i tak;

w  Kongresówce 158 przedsiębiorstw zatru 
dniających 11,843 robotników, w woj. wscho 
dnich 80 przeds. zatr. 2.551 robotników, w 
województwach zachodnich 284 przeds. 
zatr. 11.353 robotników, w Małopolsce 229 
przeds. zatr. 16,464 robotników. Razem 778 
przedsiębiorstw, zatrudniających 42,211 ro­
botników.

Istnieją również u nas przedsiębiorstwa 
drzewne mniejsze, zatrudniające od 20 do 50 
robotników i tak od 20 do 49 robotników 
548 przedsiębiorstw, od 50 do 99 rob, —  140, 
od 100 do 199 rob. —  54, od 200 do 299 rob. 
18, od 300 do 499 rob. —  16, od 500 do ,999 
rob. —  2. Razem 778 przedsiębiorstw.

Jak z powyższych cyfr wynika, nie ma­
my przedsiębiorstwa zatrudrjającego ponad 
1000 robotników, zaś w  miarę Wzrostu ilo­
ści zatrudnionych, zmniejsza się ilość przed 
siębioistw drzewnych,

Jakkolwiek, Poznańskie i Pomorze są zna 
cznie słabi tj zalesione (17,3 proc, 21,6 proc. 
obszaru), aniżeli inne części kraju, to jednak 
przemysł drzewny stoi tam stosunkowo wy­
soko, w szczególności zaś ilość tartaków jest 
dość pokaźna. Centrum tego przemysłu w  
tych okolicach jest Bydgszcz, leżąca na do­
skonalej drodze kolejowej i wodnej, mającej 
połączenia z krajówemi, jak również i zagra 
mcznemi rynkami zbytu, mająca też giełdę 
drzewną, jedyną w Polsce.

Wileńskie, które mogłoby mieć kolosalne 
znaczenie, jako nieocenione źródło surow­
ców, nie może niestety być wyzyskana, albo 
wiem niedogodna komunikacja, tak Kolejowa 
jak i wodna (spław Niemnem) stoi na przc- 
szKodzie dla racjonalnej eksploatacji lasów. 
Obok Bydgoszczy, zasługują na uwagę oko 
lice wschodnich Karpat j lasy Białowieskie i 
Augustowskie.

zdrów,e zasobnego Oiigiś, cywilizowanego i krzep­
kiego narodu. Tyle na usprawiedliwieni,; Sejmu 
przed złośliwą krytyką tych, którzy posłów niesłusz­
nie o niechęc posądzali.

A  inteligencja, uhwyCuńa w kleszcze ostatecznej 
nędzy, zakrzepła niedożywianiem - się, nie mogła w 
bohaterskiem, cierpliwem zmaganiu się z codzien- 
nem życiem, zwłaszcza pod grozą bata redukcji, 
zdobyć się na Cichy nawet protest.

Dopiero , błyskawica" rozdarła ciężkie chmury 
gazów trujących, ..błyskawica", która dotrze może i 
do „muru chińskiego", by Swą siłą dynamiczną roz­
sadzić go w pył, by nareszcie pokazać zagranicy 
prawdziwie wolną, rzeczywiście odrodzoną, demokra­
tyczną Polskę. -

Nakt-nieC zaznaczam, iż w  jelitach pozostają po 
strawieniu pożywienia niestrawne jego części, któ­
re butwiejąc, wytwarzają trucizny niszczące zwolna 
org inizm. Powinien przeto każdy człowiek, przynaj­
mniej raz w tydzień usunąć owe źródło marnienia 
ciała. Najbardziej nadaje Się Jo tego celu woda go­
rzka „Amera" i bo W ilości 1 do 1 i pół szklanki, na 
2 godziny przed śniadaniem. „Amerę" polecam dla 
tego, ponieważ ona jest jedyną z wód mineralnych, 
która nOt zawiera ujemnie działających soli wapnio-

Stf. #

przemyśle drzewnym
W  roku 1925 znajdował się przemysł i 

handel drzewny u nas pod znakiem ogólnego 
kryzysu. Taiyfa przewozowa ułatwiała wpra 
wdzie eksport, dając wskutek różnic _ waluto, 
wycłi większe zyski, jednakże wybujały fi­
skalizm naszych władz, któte przykręcałf 
śruby podatkową, oraz wojna celna z Nie.m 
cami, położyły tamę noimalnemu biegowi 
wypadków. Nadto klęska elementarna, jaką 
była gąsienica, która zniszczyła około 4 milj. 
metrów sześciennych świerka, skłoniła de­
partament leśny do podjęcia większego wy 
rębu pni, wskutek czego spadły ceny ze zło 
tych 37 za metr sześć, do złotych 18. Da ­
szyna etapem byo wprowadzenie ceł prohibl 
cyjriych, które zadały kres wywozowi drzgi 
wa polskiego do Niemiec — jedynej naszej 
należytej placówki eksportowej.

Przerzucił się więc nasz wywóz do Angljł, 
lecz tu natrafił na nowe trudności, gdyż an­
gielscy importerzy nie dawali z zasady zada 
tku na towar i dopiero po uskutecznionej do 
stawie do Gdańska lub nawet dopieru po za 
ładowaniu na okręt wyrównywali należy- 
tości.

W  Niemczech toczy się obecnie silna agł 
tacja przeciw przywozowi naszego drzewa w  
stanie surowym. Walkę tę prowadzą właścł 
ciele tamtejszych lasów, p od płaszczykiem 
ochrony produkcji 'krajowej, lecz w istocie, 
powodem tego jest silna konkurencja nasze 
go drzewa na ramkach niemieckich. Właści- 
ciele-lasów są tak bezwzględni, że nie cofnęli 
się nawet przed tern, by chcieć w  drodze u-' 
stawowej swoje dezyderaty' przeprowadzić 
i przywóz drzewa polskiego skontyngento- 
wać,

Co do chwilowej sytuacji u nas, to budo­
wlany przemysł drzewny od szeregu miesię­
cy charakteryzuje zupełna martwota. Przy­
czyn tego należy się doszukiwać w  pierw­
szym rzędzie w  chorobliwym braku kapitał 
łu obrotowego, wskutek czego panuje silna! 
podaż przy znikomym popycie. Na rynku 
wywozowym panuje nadzieja, że po otwar­
ciu granicy niemieckiej, oDroty znacznie się 
powiększą i ceny ulegną poprawie. Wskutek 
wojny celnej dostaje się do Niemiec bardzo 
niewiele maierjału rzn ię to , ponieważ Niemi 
cy udzielają bardzo powściągliwie pozwo­
leń przywozu, zaś wywóz od nas, o czem 
już Wspomnieliśmy, jest również ograniczo­
ny. Polski kryzys gospodarczy, który stał 
się objawom chronicznym wywarł dosadne 
piętno na naszym przemyśle drzewnym* 
Skromr y rynek wewętrzny nie ma chwilo­
wo zapotrzebowania na stosunkową wielkąj 
produkcję, a wskutek wielkich inwestycyf, 
poczynionych tak w drzewie rzaiętem, jak f 
surowych klocach, które pochłonęły olbrrf 
mie kapitały, —  są producenći ostatnio zmu 
szeni do przymusowej sprzedaży, celem po-

wyeh, a porę przed śniadaniem wybrałam z tego po­
wodu, ponieważ w ozasiie tym niema w jelitach juś 
pożywnych części pokarmu, tylko rozkładające się 
nieużytki. Przeczyszczanie takie odnawia niemal or­
ganizm zapobiega wielu chorobom, a młodociany 
Wygląd: twarzy odbiega Częito znacznie od wska*ń- 
wki zegara wieku.

Reasumując uwagi powyższe, polecam Czytelnikom 
indywidualizowanie sposobu odżywiania, szczegół 
nie u dzieci. Umysłowo ospałe dzieci winne znaleśó 
w pokarmie Przewagę mięsa, ry ł, jaj, mleka i roślin 
strączkowych. Dla dzieci żywego usposobienia, O- 
zdolnionych, a nerwowych — wskazany jest miesza­
ny pokarm z uwzględnieniem przewagi jarzyn i owo­
ców. Nadmienić należy, iż organizm dziecka wyma­
ga stosunkowo dość znacznej ilości cukru.

Jak z powyższych Wywodów wynika, nie jest 
wcale obojętne dla rozwoju umysłowego, czem dzieci 
się żywi. Pamiętać przeto należy, że szablon mści 
się na intellekcie człowieka. Winno się zatem przy 
doborze pokarmu uwzględnić indywidualność dziec­
ka, a przy wyborach posłów do sejmu należy wyeli­
minować element niedołęstwa myśli wypielęgnowa­
nej na — koniczynie.

.— ' OUt
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krycia bieżących zobowiązań.
Nic też dziwnego, że gdy rzad nie jest 

•kłonny do poprawienia sytuacji —  produ­
cenci polscy sami starają się o ponowne na 
wiązanie kontaktu z Niemcami, gdyż docho 
dzą do słusznego przekonania, że naturalne j 
i ekonomiczne położenie tych państw wyma i 
ga bezwzględnej łączności gospodarczej i że 
tylko na podstawie pokojowej i racjonalnej 
polityki wywozowej można będzie mówić o 
pomyślnym rozwoju tej tak ważnej gałęzi pro 
rfukcji krajowej. Ralał Pfeffer.

M a t
Onegdaj pod przewodnictwem posła Samu 

ela Samuelsa otwarto w Londynie XII. mię­
dzynarodową parlamentarną konferencję 
handlową, w  której bierze udział przeszło 
40 państw. Na otwarcie konferencji przyby 
li ambasadorowie Francji, Belgjł, Niemiec i 
Hiszpanji. Konferencję otworzył angielski 
minister handlu lord Cunlife— Lister, oświad 
czając, że przedmiotem konferencji będą i 
sprawy żeglugi, Węglowe oraz kredytu dfa j 
rolnictwa i handlu. Wybrano komitet z pi? 
ciu członków, któremu poruczono sprawę 
(badania podstaw międzynarodowego han­
dlu węglem, oraz komitet, na czele którego 
stanął delegat polski hr. Lubi:ński, celem 
Wyszukania dróg dla międzynarodowego po­
rozumienia w sprawie kredytu dla rolnictwa. 
Inny subkomitet, pod przewodnictwem Wio  
cKa Pavii, zajmuje się głównie kwestją mię­
dzynarodowego unormowania ustawy o upa 
idłościaeli Handlowych,
i lW  tymsamym mniejwięcej czasie rozpoczę 
la się w  Genewie międzynarodowa koniercn 
cja pracy. Na konferencję przybyło 139 de­
legatów, a mianowicie 98 z Europy, 23 z A - 
jneryki, 11 z Azji, 4 z Afryki i 3 z Australji, 
'19 państw nie wysłało wcale delegatów na 
„konferencję. Przewodniczącym konferencji 
wybrany został delegat holenderski prałat 
'Nolens, a wiceprezydentami delegat Czecho­
słowacji Hodac i Niemiec Muller.

Dzlaf sportowy

NADESŁANE.
Za rubryka radakeja nla odpowiada

B. lekarz lwowskiej kliniki dziec. 
Dr. Helena Schajer-Ehrlichowa
Jor. W ilia „A n la la " od 1 czerwca br.

Dr. Ignaey Better
ordynuje jak dawniej 

w Krynicy Willa „Krakus"

ordyn. jak w latach poprzednich

willa „Jcsna”
NOWO-OTWARTY MAGAZYN MOD

„KARJA"
Kraków, Stradom L. 7

poleca modela, oraz wykonuje wszelkie roboty 
w zakres modniarstwa wchodzące

po cenach konkurencyjnych.

Waine dla PaA!
Z dniem dzisiejszym oiwarty został elegancko urzą­

dzony salon fryzjerski Ula PaA, przy ulicy 
StarowiSIneJ L. £1 (obok kina Nowości).

Strzyżenie włosów ą la garconne i pazie wykonują 
plerwszoizędne dyplomowane siły. Farbowanie oraz 
rozjaśnianie włosów przy świetle dziennym.

O liczne odwiedziny uprasza
H. Kuprerberg.

Pedziękowanie.
Wydział Stow. Ochrona dla biednych chorych 

w Krakowie
ziękuje serdecznie wszystkim wykonawcom 
oranku artystycznego pod kierownictwem 
. Andy Wudisn ann, urządzonego w niedzielą 
3 b. m. w sali Teatru, przy ulicy Rajskiej.

PRZED SPOTKANIEM  Z W IEDNIEM . Niedziel­
ne zawody międzymiastowe Krakowa Z Wiedniem 
będą prawdopodobnie największą sensacją w obe­
cnym sezonie footbalowym. Nie ustępują one niczem 
międzynarodowym zawodom mającym się odbyć 6. 
czerwca br. z Czechami.

Wiedeńczycy dobrze zdają sobie sprawę z siły 
Krakowa, Wszak z Wielkim trudem udało się im po­
konać krakowską jedynastkę na własnym terenie we 
Wiedniu 1:0. Obecnie poziom Krakowa nie-co upadł, 
tak, że Wiedeń nie napotka w naszej drużynie takie­
go oporu jak w roku ubiegłym, sądzić jednak nale­
ży, że nasza jedynaslka ambicją i pracowitością 
nadrobi swe braki.Skład Wiednia został już defini­
tywnie ustalony i przedstawia suę następująco: Feigl, 
Jellinek, Sohramseis (wszyscy z Rapudii), Stepall 
(SloYan), Hoffmann (Yienna), Kurz (Sirmnerfng), 
Bulla (Yienna), Hanel Zdarsky (SloYan), Schlosser 
(Wac), Beybl (SloYan). Jak z tego Widzimy, kapitan 
związkowy Wiednia Oparł zespół reprezentacyjny o 
znakomity „Slovan“ , którego słabe punk ta uzupeł­
nił graczami Rapidu, Vienny, Simmeringa i Wacu. 
Sloyan zajmuje obecnie w mistrzostwie Wiednia 3. 
irSejsce, ma jednak wszelkie szanse do uzyskania 2. 
miejsca, gdyż posiada zaledwie o  1 punkt inniej niż 
jego poprzednik Vienna, lecz też o  1 grę mniej od 
tej ostatniej. Sensację wywołało wystawienie w o- 
statniej chwili znanego u nas internacjonała Schlos- 
Sera.

Co do naszej drużyny to w bramce zajmie miej­
sce Mieczy sławski, który jest bezsprzecznie najlep­
szym bramkarzem Krakowa, aczkolwiek i on nie jest 
w bardzo dobrej formie. Kraków jednak cierpi na 
brak bramkarzy. Obrona spoczywa W „nogach" wy­
trawnego Ginlia i moźo obecnie nie zupełnie pewne­
go Kaczora. Pomoc, która będzie miała najwięcej 
pracy, znajduje godnych reprezentantów w Zasta­
wni aku i Kotlarczyku; trzeci ich towarzysz d.r. Kru­
pa w obecnej swej formie nie może Sprostać tak 
Ciężkiemu zadaniu. Również i pro [Jonowany w  jego 
miejsce Seichter, dobry w zawodach klubowych, nie 
posiada jeszcze pełnych kwalifikacyj na reprezen­
tanta w tak ciężkich zawodach. Najlepszą może Czę­
ścią drużyny jest atak: Sperling, Kowalski, Kałuża, 
Reymann III ,  Kubiński. Ta część jest może naj­
szczęśliwiej zestawiona. Zdaniem naszem powinny 
nastąpić zmiany na pozycji obrońcy w  miejsce Ka­
czora powinien znaleźć się Schneider I I I ,  który 
jest obecnie jednym z najlepszych obrońców w Pol­
sce, a miejsce Krupy winien zająć Purysz, który jest 
również bez konkurencji. Przy tych dwu zmianach 
możnaby jeszcze liczyć na poważny przynajmniej o- 
pór ze strony naszej reprezentacji.

Zawodami będzie kierował znakomity sędzia cze­
ski Heriłos.

Krakowski związek piłki nożnej, pragnąc zreWan-

Wcsoly kącik
i Jedna litera.

—  Ksiądz Oraczewski przystąpił do le­
wicy,

—  Zmienił tylko jedną literę'- PPP zamie­
nił na PPS,

— Ona bierze to na siebie.
Mąż: Co? Sto złotych zapłaciłaś za letni 

kapelusz? Toż to grzech!
Zona: Niech już ten grzech" spadnie ną mo­

ją głowę!
Chustka do nosa.

Koło mnie w tramwaju siedzi chłopczyk, 
który co chwilę —  jak się to mówi —  „poetą 
ga“ nosem.

—  Chłopcze —  mówię wreszcie do niego 
zirytowany — czy nie masz przy sobie chu­
stki do nosa?

Zagadnięty patrzy na mnie podejrzliwie i 
powiada: „Tak, ale jej nie poż/c^am...

Z ekranu.
„P IECZĘĆ  M ILC ZE N IA - „LORD I  P A R Y  

Ż A N K A -. (Kino-teatr „Uciecha-).

„Lord  i, Paryżanka" interesują nietyle samą treścią 
lub wykonaniem, ile — problemem. Dramat o za­
cięciu psycholo-gicznem, a tematem różnice między 
sztywnem środowiskiem ailgielskiem a żywym tem­
peramentem francuskim. Ta przeCiwstawność niestj- 
ty tylko zaznaczona, a nie konsekwentni# przeprowa­
dzoną, bo na przeszkodzie stanęły znowu fascynu­
jące swą brawurą techniką wyścigi.

Główny dr ann t „Namiętność" wytwórni „U fa" od­
znacza się przede wszy »tk iem doskonalą grą  aktorów,

r jecie, M
czasie *1 
sray p r « f

żować się Wiedeńczykom za serdeczne przyjęcie, 
kie zgotowali oni naszej reprezentacji w CłaSie 
stalniego pobytu we Wiedniu, ułożył obszerny 
gram, obejmujący między innymi także rwiedżalU* 
kopalń wielickich.

Zawody główne poprzedzi spotkanie reprezenUCW 
klasy B. i klasy C, które rozporządzają wcale 
bryin mr.terjałem piłkarskim. Goście przybywają d® 
Krakowa w sobotę o godz. 10‘3Q przedpoŁ

* » • v*-
LW O W SKIE  G A Z E TY  wyrażają Się bardzo po­

chlebnie o ostatnich Występach krakowskiej Makk*' 
bi we Lwowie. W  zawodach pierwszych przed* 
koanb. drużynie Hasmonei i Sparty wystąpili n!e< 
biescy wprost po podróży niemal że t  pociągu. To* 
leż znać było zmęczenie, które mimo widocznej pr■*** 
wagi uniemożliwiało gościom uzyskanie Cyfrowej* 
efektu. W  drugi natomiast dzień grała młoda draży* 
na niebieskich znakomicie i pokazała dawno już ni* 
widzianą formę. Zwycięstwo nad Hasmoneą było 
zupełnie zasłużone. Szczególnie podobali się we Lwod 
wie bracia Schneiderowie w obronie, z  który dl! 
Schneider III, wywołał wprost furorę 
wnież dobrzy byli Purysz, Selinger,
Kling | Goidfluss. Reszta drużyny grała 
rzutu. W  związku z wynikami ostatnimi zaproszona 
została Makkabi na dwa występy do LwOwa z m ii 
Strzem Polski. Zawody odbędą się prawdopodobni* 
W jesieni.

•  *  •

D RU ŻYN A  AU STRJI przeciw Francji na 4*ieif 
30 hm. przedstawia się nast.: Aigner, Tandłer, Blum, 
Richter, Resch, Schneider, Gutti, Gscłiweidl, Sinde- 
lar, Wieser, Wesely. Francja wystąpi w nast. kesta* 
wieniu: Gottenet Wałlet, Chantelon, Dediel, Dofner­
gu e. Yilaplan, Devasque2 , Lieb, Nicolas, AcCarol* 
Gallay.

•  *  *

M A K K A B I—W IS ŁA . Odłożone już po -az drugi
spotkanie obu drużyn o mistrzostwo odbędzie si$ 
prawdopodobnie w dn. 3 czerwca br.

• . •
SEKCJA K O LAR SK A  Ż. K. S. M A K K A B I urzą­

dza w niedzielę dnia 30 maja br. Wycieczkę do LanC-* 
korony. Odjazd z boiska o godz. 6 rano.

SEKCJA K O LA R SK A  P A N  zostaje utworżonst 
przy Sekcji Kolarskiej Makkabi. Wpisy członkiń 
przyjmuje p. Teufcl, Szewska 20.

K R AK Ó W — ZAKO PAN E . Drugi doroczny klasy, 
Czny wyścig górski urządza jak ub. roku ruchliwa 
Sekcja Kolarska Makkabi w dniu 27 czerwca br.

Sędzią kwalifikowanym do wszelkich zawodów ko, 
larskich na okręg krakowski został mianowany 
przez Walne Zgrom. Związku Polskiego Tow. Ko* 
larskich w Warszawie p. Aleksander Choezner.

z których Tia pierwszy plan wysuwa się Otto GebuhU 
fizjogjnomją formy przy pominą jacy znanego aktorar 
krakowskiego p. B. Twarz Wyrazista a ruchy peWn*, 
stonowane. Druga „gwiazda" Lilya »a Harwey nue 
słodką buzię, Cudownie tańczy, no i ma wszelkie >va-* 
lory, by Się podobać. Ładne Widoki gór śnieżnych* 
Najbardziej jednak w tym filmie pociąga atmo§fa’af 
teatru. Niektóre Sylwetki niestety na afiszu nie Wy-i 
mienione, pełne dobrotliwego i  mistrzowsko oddanej 
go komizmu, wielkie robią wrażenie dzięki do&kOOaJ 
le podpatrzonym 1 lekko tylko pnzeszarżo Yanynf 
ryśolrf i szczegółom lak gry jak mimiki i eh arak te*1 
ryzacji. Któż nie uśmiechnie się na -widok gryzącego 
się ze sobą świata aktorskiego? Kogóż -ue zajmie 
taki dyrektor Waldmar Bores lub bajeczna griba  a*i 
Utorka Helena Odalis. |

Niestety niewierny, jak się nazywają, natootiasl 
każdą piękną kobietę tłustemi drukuje sie czcion­
kami ! Taka to już na świeCie sprawiedliwość!

HOktfl.

riimi mm m
na Sobotę 29 maja br.

Wiedeń 531 m 20 g. „Dzidzi" operetka. Lekk** 
muzyka wieczorna. Berlin 504 m i 571 m 20 g. ,,Cy«l 
rulik sewilski". 22 30 Muzyka do tańca. JBerno nto*j 
rawskie 521 m 19 g. Koncert orkiestry. Wrocław 418 
m i Gliwice 251 m 2230 Berlińska muzyka do tańca.! 
Budapeszt 560 m 19 g. Przeniesienia z gmachu Ope­
ry. Ltpak 462 m i Drezno 294 m Przeniesienie • '  
gmachu Opery. Londyn 356 m 20 g. Kabaret, 21 g.j 
Solo smyczkowe i śpiew. 22‘30 Muzyka do tańca. 
Medjolan 320 m 21 g. Koncert. Rzym 425 m 20‘4<T 
Koncert. 22‘15 Muzyka do tańca. Stockhobn 430 nłf 
20 g. Radjo kabaret. 21'45 Muzyka do tańca. Stutt-j 
gart 446 m 20 g. Muzyka kameralna. Radjo kabaret- 

Najlepsze aparaty radjowe „RADJOSW IA '1" Kran- 
ków, Grodzka 32, Katalog po nadesłaniu 60 gr.
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Rozprawa odbywa slą przed- i popołudniu. Zeznania dalszych świadków. Wnioski.
Kraków, 29 maja.

KM) z powodu bardzo powolnego posuwania się 
ł-tęp^w *,..* dowodowego trybunał zarządził po- 

od dnia wczorajszego dwurazo N e odb/wa- 
rozprawy, a to od g< dz. 9 rano do 2-giej popo­

łudniu, oraz od g o iz  5-tej popołudnia do 8-mej 
wieczór.

Wczorajszą rozprawę przedpołudniową zajęło — 
obok wniosków i dyskusji nad wnioskami — prze­
słuchanie dwóch świadków a to Dra Szulima Falle- 
ka i Dra Jilljusza Pfeffera.

Przesłuchanie Dra Szulima Fałleka
t^eiwsay świadek Dr SzuHm Pallek uczył się

* Marguliesem do egzaminu i bardzo często bawił
*  niego w domu. Indeksu jego nigdy nie widział, 
jj papierach uniwersyteckich ani Wojskowych nic. 
fcfe-aego nie wiedział. Z doskonałego przygotowania 
Marguliesa dio egzaminu oraz uczenia się przezeń do 
Wfcńej nocy wnosi, że egzamin, jaki miał Marg.i- 
*•*5 zdawać nazajutrz po krylycznem zajściu, nic 
•*Ógł być komedją. Świadek ten. dowiedziawszy się
*  nocy o zranieniu Marguliesa. udał się wraz ze 
j^iadkiem Pfeffcrem nazajutrz rano do kliniki, chcąc 
'—'wiedzieć się od Marguliesa kto go postrzelił. Już 
ł**przednio koledzy nabrali podejrzenia, że zrobił 
*o Bader, który krytycznego dnia kilkakrotnie szukał 
Marguliesa, zdradzając niesłychane zdenerwowanie, 
toteż Świadek, widząc Marguliesa w chwili, gdy prze­
c z o n o  go do sąsiedniego budynku dba zbadania 
Roentgenem, odezwał się do niego: „Słuchaj Ludek, 
tnwieda prawdę co zaszło, Jaśka aresztowano11. Na 
to odparł Marguiies: .tak, on strzel ił do mnie", 
świadek, chcąc się upewnić, czekał przez godizine, 
*Ż Marguliesa niesiono z powrotem na klinikę i w ów

jeszcze raz go  zapylał o przebieg i przyczynę 
ujścia. OdipOw itdź Marguliesa brzmiała: „Jasiek
Bader strzelił do mnie dwa razy ni stąd ni zowąd 5 
WCmbi na pytanie „gdzie11 dodał, że na względnie 
*oło ul. D łużej. Ten ostatni szczegół tłćmaczył so­
fcie świadeL niezrozumieniem przez Marguliesa ’Py 
i tonią, wzgl. jego stanem osłabienia, a to z lego po­
rodu że uWażał z;, niemożliwe, by Marguiies, ina- 
%C ranę w  głowie, mógł z ul. Długiej dojść do ul 

JoseloWicza. Na skutek zapodań Marguliesa świa­
dek wraz z innymi kolegami zgłosił o  zajściu do

Erokurałury. W  parę dni później, świadek będąc u 
larguLiesa w klinice, zapytał go, ze względu na 

HurnaCzptiiie się Badera iż krytycznego wieczoru roz­
bawiali przed zajściem o defraudacjach Margulie- 

czy to jest prawdą. Na to Marguiies określił Ba­
dera słowem „podły11, albo nikczemny- , czego Swia 
®Pk dokładnie nie pamięta, przyczem stanowczo za­
przeczył, jakoby rozmawiali o sprawach pienięż­
nych, utrzymując, że mówili o rzeczach obojętnych, 
fc procesie Steigera czv też o  egzaminie.
I Na szczegółowe pytania świadek zeznaje zgodnie 
J Drem Salomonem, że rewolweru nigdy u Mar g-j- 
fcc,a nie widlział, że gdyby Marguiies miał rewolwer, 
to ktośkolwiok z jego Współ lokato rów musiałby go 
Jauważyć, a nadto wiedział świadek z opowiadań, 
te  Marguiies jest bojaźliwego usposobienia. Fakt 
toewjdi nie sprawcy zaraz po zajściu tłómacty so­
fcie śwś idek tem, że MarguKes, będąc przekonanym, 
Je jest lekko ranny nie chciał robić doniesienia na 

Badera, t-imbaadziej, że przed jednym z kolegów 
M argu lis wyraził ubolewanie, że żałuje Badera, 
b «y i dostanie on 5 lat kryminału. Wedle osobistego 
Przekonania świadka, Marguiies nie znał motywu 

. Badera.
Osie,, Dra Bader* określa świadek jako kolegę u- 

fcłynneg-., który także jemu osobiście róbil grtse 
•■Otosui- a z drugiej strony za niesłychanie nerwo- 

Ś„*adek powtarza znany szczegół o  „bibie11 
to  egzaiTnhic Marguliesa, na którą Dr Bader przy- 
t o i ł  przynieść flaszkę starego wina.
- Rrok. Dr MlohatOw J* zapytuje'świadika, jakie wra 
V*kie Wywarł na nim artykuł , Kurjera11, gdzie po 
J*®°> że Marg.lie.; wywabił Badera pod cmentarz, 

go zaatnzehć i czy to uważa świadek na podsta­
w ę zbajranoseti Marguliesa za możliwe.

8w.: Byłe n tym artykułom niesłychanie obuiZony, 
'za ra zem  przekonany, że pochodzi on z pod pióra 
pżyjacaóJ Badera. Marguiies był tchórzom i wie- 
|*Ł nl to na ta „tem ustroniu jest niebezpiecznie cho- 

* Baderem, który niejednokrotnie g ro rfł  użyciem 
•jjołweru przy najdrobniejszej scysji. 

zT****-! Ctr wiadome są panu takie fakta, że oskar 
groził rewolwerem ?

-to .: Wiem z opowiadania, że raz na weselu a raz 
g^T ttiecnc* Bader wyciągnął rewolwer z błahych 
^bedtr™. i Łjr“ 5 -oLgćw opowiadało te „rewolw©- 

**BZct£ótv“ . Z własnych spostrzeżeń wie świa-
jjljlko  to, że gdy na jeden łub dwa tygodiLe

W zajściem u ju  wieczói z Drem Baderem ten

■potviedziai mu, ż> na miejscu świadka bałbv się 
wracać o tak późnej porze na ul. Szeroką, gdzi ■ 
Dr Falilek mieszka, a zarazem dodał, wyciągając 
z kieszeni rewolwer: „ja mam sw.igo obrońcę;.,-*

Obr. Dr Goldblatt .apylnje najpierw świadka, czy 
był na sali rozpraw przed swojem przesłuchaniem, 
w szczególności podczas zeznań Dra Salomona.

św  : Bylein dwa razy po kilka sekund, bo chcia- 
ćc-m porozumieć się z jedna znajomą, ale nie było 
to podczas zeznań Dra Salomona.

Obr. Dr Goldblatt usprawiedliw’.!, że podejrzenie 
jego nasunęło się z powodu częstego używania 
tyehsamych z.wrotów, co Dr Salomon.

PrZew.: Świadkowie ci miesiącami rozmawiali ze 
sobą na ten temat.

Obr. Dr Goldblutt; Jak pan rozumiał określenie 
podane w śledztwie że Dr Bader otaczał Marguliesa 
wielką pieczołowitością?

Sw.: Dr Bader często odwiedzaj Marguliesa, za­
wsze chciał z nim rasem iść, mówił do niego zawsze 

P o j Luduś11, a pozatem przepytywał go do egza­
minu i załatwiał mu formalności połączone z egza­
minem.

Obr. Dr Goldblatt: Dlaczego pod ił pan w śledz­
twie, że zauważył pan pewną rezerwę u Marguliesa 
W slosunl u dp Dra Badera.

Św.: Na lej podstawie, że Dr Bader kilka ra?.y 
Coś mówił do Marguliesa, na Co ten odpowiadał „daj 
mi spokój11, nadto zaważył świadek,, że Margulieso- 
wi krytycznego wieczora było niesłychanie przykro 
że musi spotkać się z Drem Baderem, gdyż byl 
umówiony z dwoma in iym i kolegami.

Obr. Dr Goldblatt zapytuje świadka Co do po­
przednich terminów, w  któiych Marguiies miał zda

w a ć  egzamin, oraz czy świadkowi wiadomo, że tak* 
że na 25 listopada Margii. s nie mi i! ittrfljnu.

św.: Dnia 1S listopada l.ie zdawał MarjfulicS, gdył 
mieli egzaminować inni prołesorzy  aniżeli zazwyczaj 
Po zajściu dowiedziałem się że także na 25 Ii stop* 
da Marguiies nie mial terminu, a zarazem słyszałem 
iż rektor Zoll wzgl. rektor Krzymuski wyrazili się, 
że gdyby był przyszedł we fraku, dopuściliby gl> 
do egzaminu także bez terminu.

Obr. Dr Goldblatt: Czy chodził pan do prof. Ta*- 
benselilaga odwoływać doniesienie zrobione na Ba­
dera?

Św.: Nie obwoływałem doniesienia, tylko wiedząc 
że Dr Bader jest pupilem proL Taubenschlaga, po­
szedłem do niego by mu wyilómaczyć motywy, 
z powodu których zrobiliśmy doniesienie.

Adw. Dr Heski: Dlaczego nazwał pan oskarżonego 
piu[p;ilcm prof. Taubenschlaga i Czy wie pan. że Dr 
Bader w  dzień zajścia był u niego?

Św.: Wiedziałem, że Dr Bader pracował nauko­
wo u prof. Taubeniśchlaga. Po zajściu słyszałem, i *  
Dr Bader przed swojem aresztowaniem był u proL 
Taubenschlaga i bawił się * jego dziećmi. Czjł 
przed zajściem był u niego, tego nie wiem.

Adw, Dr Heski: Czy zna pan jakieś szcuegóły od­
wiedzin prof. Taubenschlaga u rannego Marguliesa.

Św.: Nie byłem przy tem, ale słyszałem, że prof. 
Taubeuschlag, dowiedziawszy się. iż  Marguliesa po­
strzelił Dr Bader, zemdlał w klinice.

Adw. Dr Heski: Na czent opiera pan twierdzenia,
że Dr Bader jest porywczy?

Św.: Słyszałem, że raz jakiś kolega powiedział mn 
, idjoto11, na co Dr Bader zawołał „odwołaj to, !>•> 
cię zastrzelę11 i wyjął rewolwer. Kolega ów odpowie­
dział, że nie odwoła, a wówczas Dr Bader schował 
rewolwer do kieszeni (wesołość na sali).

Obr. Dr Oberlaender: Czy będąc u Badera, bawił 
pan kiedy sam w jego pokoju?

Św.: Owsizjm, raz kiedy i h Jąłem poćyCzyi. ód 
niego skrypta, przez 15—20 minut sdeizialem. seta 
w pokoju przy biurku, pu-dczas g|dy Dr Ba-dkr w są­
siednim pokoju szukał dla mnie skryptów. &zf 
Biurko było otwarte, tego nie ‘wiem.

Wnioski zastępcy strony poszkodowanej
w sprawie stanu malntkowago i dokumentów wojsko­

wych Marguliesa
Adw. De Heski występuje z dłuższem przemówie­

niem, w  którcun zbija twierdizenia obrony odnośnie 
dio fatalnego stanu majątkowego rodziny Marguliesa 
oraz odnośnie do fałszerstw poborowych, dizięki któ­
rym błp. Marguiies muał zostać zwolniony z wojska. 
W  sziCzrgólnośtd podaje Dr Heski, że ojciec błp. 
Marguliesa popadł wprawdzie w kunkurs z powodu 
ogólnie znanej złej sytuacji w  handlu dizewem, je­
dnak matka nieboszczyka nua wielką kamienicę W 
Nowym Sączu i znaczne kosztowności rodzinne. Na 
dowód że rodzice po-iy li koszta pobytu błą. Mar 
gnliesa w Krynicy w letae 1925 r„ przytacza Dr He­
ski świadka Hirscha Bohrera w Krynicy, od które­
go zmarły zainkasował z polecenia rodziców 1000 
zł dla opędzenia swych wydatków na letnisku. Da­
lej żąda zastępca strony poszkodowanej wezwania 
na świadka pmoi Rutkowskiego, który operował błp. 
Marguliesa na ślepą kiszkę, a następnie leczył zło­
śliwą bliznę po operacji) z powodu którejio blizny 
błp. Marguiies byl czterokrotnie legalnie uwalniany

wojska, a to w  dniach 7/10, 1919, 21/2, 1920, 9/6, 
1920 i 4/10, 1921. Dla stwierdzenia tego puwoł,uj3 
Dr Heski na świadika pułkownika Herbsta z PKU 
Nowy Sącz a za okoliczność, że paszpor. za któ­
rym błp. MarguLeS wyjech*"! w  roku 1920 do W ie­
dnia był legalny, żąda wezwania na świadka sta­
rosty Kępińskiego.

Dalej porusza Dr Hesk isprawy odnoszące się do 
służby Wojskowej w  r.1920 zauważając, że z róż­
nych powodów W ladze uniwersyteckie patrzyły na 
sprawy te przez palce.

Przew. odczytuje załącznik do pod i-nia Murg bie­
sa do władz uniwersyteckich o zaliczenie mu do 
pierwszego okresu siudjów jednego półrocza za słu­
żbę Wojskową w  r. 1920. Załącznik ten opiewa, 2e

kadra baonu zapasowego pierwszego pnSu StrzN- 
ców zaświadcza w celach naukowych, iż  d lZ e k f 
ochotnik Ludwik Marguiies służył w  tym baonie om 
19 1'ipca do 4 listopada 1920 roku. Hidania tego 
jako nieuzasaduionego dziekanat nie uwzględnił.

Obr. Dr Oberhtender zaprzecza zapod tniom adta. 
Dra Heskiego Co do stanu majątkowego rodziców 
Marguliesa, twierdząc, że matka jego nie posdadó 
domu, że przeciw obojgu rodzicom przedsięwzięto 
szereg bezskutecznych egzekucyj, na co przytoc *  
sądowi odnośne liczby czynności z wnic skiem o za­
rekwirowanie tych aktów. Co do kosztOwUoaCi mul* 
ki Marguliesa, obrońca wnosi o  dopuszczenie dowo­
du z fasji majątkowej.

Obr, Dr Goldblatt żada co do spraw wojskowych 
ograniczenia się dn zbadian,a leż-tcych w  aktach 
dokumentów wojskowych Marguliesa. Dalej przed­
kłada obrońca poświadczenie dyrekcji policji we 
Wiedniu stwierdzające, że błp. Mrr0uL.es był tam 
meldowany od 3 listopada 1920 do 27 marca 1921 
oraz, że uczęszczał na wykłady akademjii ekspc to- 
wej. Również zapowiada obrońca, że wykaże, iż  pa­
szport Marguliesa z  1920 r. był nielegalny, gdyż 
rozkazy ministerstwa wojny zabraruoły w owym cza­
sie najazdu bolszewickiego wydawać paszporty po­
borowym.

Wolant 8so. Podobiński stwierdza, że wobec brznie 
nia dokumentu wojskowego, iż  Marguiies służył Ó* 
4 listopada a zameldował się we Wiedniu 3 listo­
pada — clu-dzi tylko o jeden dizień.

Tryl unal po naradzie uchwala uopuśoić dówody 
ze znajdujących się w aktach dokumentów wojsko­
wych, a załatwienie dalszych wniosków Dra Em­
skiego <xkł ida dio późniejszego terminu.

Zeznania Dra Juliusza Pfeffera
Następny świadek Dr Juljusz Pleffer, kandydat 

adwok.acki, który Wraz z Margulieseir mieszkał u 
Dra bule non zezn a j co do usposobienia Margu­

liesa, co do jego nauki i egzaminu, Co do nieposia­
dania przezeń rewolweru, oraz co do nerwowości 
Dra Badera zupełnie tesame szczegóły co świoJEos
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zeznań obojga co do telefonicznej rozmowy Ettin- 
gerówny nazajutrz po zajściu z Drem Baderem wzgl. 
jego bratem,

Prok. Dr Michałowski wykazuje że wobec braku 
sprzeczności w  Zeznaniach świadka niema podstawy 
do kwestjuuOwuuia jego wiarygodności, sprzeciwia 
Się powołaniu adw. D-ra Springarna, żąda zatrzyma-

Przebieg popołudniowej rozprawy
Na popołudniowej rozprawie zeznawała jako pier­

wsza świadek Etthlgerówua, która prostuje swe ze­
znania w śledztwie w tym kierunku, że nie od o- 
skarżoneglo lecz od osoby, której sobie obecniie nie 
przypomina słyszała, iż  Oskarżony odprowadził blp. 
Marguliesa do mieszkania. Na pytania obrońców, czy 
świadek mówił iż  zna motywy czynu oskarżonego, 
Ettiingerówna Zaprzecza. Wedle tych zeznań trybu­
nał uchwala zaniechać konfrontacji tego świadka 
z Drem Pfefferem.

Po zakończeniu zeznań Etlingerówny zgłasza się 
do przewodniczącego świadek Dr Pfeffer z oświad­
czeniem, że bezpośrednio po złożeniu zeznań w są­
dzie był u adwokata Dra Springarna. Do tegoż adwo 
kata przybył ojciec oskarżonego Dr Leop jid  Bader 
z bratem oskarżonego Juljamem i w obelżywy spo­
sób groził świadkowi ttiemiłemi konsekwencjami 
Z powodu złożenia zeznań na niekorzyść oskarżo­
nego.

Na pytanie zastępcy strony poszkodowanej Dra 
Heskiego, czy Dr Pfeffer wie o  podobnych wypad­
kach ze strony rodziny Badera w stosunku do in­
nych świadków, Dr Pfeffer odpowiedział potakująco

Świadek Paw et Hochwald również współlokator 
błp. Marguledsa charakteryzuje zmarłego jako czło­
wieka spokojnego i bardzo sympatycznego. Świadek 
stwierdza, że zmarły uczył się intensywnie Oo egza­
minu. Nieraz widział go  po godzinie 12 w nocy nad 
książfką.

U l prcpeli ziiiłm. Mti
Świadek Herbeł Maks, przyjaciel zmarłego stwier­

dza że błp. Margulies przyjechał po ferjach ze Są-

nia się z uchwalą Co do wezwania sędziego śledąWi 
go na świadka do końca postępowania (iowodoWeSB 
n pizychyla sie do wniosku o konfrontację świata* 
PfefFera z Ellingerówną.

T r j bunal po naradzie ogłasza uchwałę p r*rj» 
Wającą się z wywodem prokurmora, poczem p ri*  
rywa rozprawę do popołudnia.

cza z tem, aby przedewszystkiem się oczyć. S d  
przypomina sobie, kiedy był we Wledąiu. Wie, td 
byl uwolniony z  Wojska z powodu operacji na ślepń 
kiszkę. Operację tę przeprzeprowadził w Sączu prcł- 
Rutkowski z Krakowa. W  krytycznym dniu Margaj 
lies powiedział, że nazajutrz przystępuje do ega*' 
minu i że nie może się więcej uCZyć i Że ChdołtB 
wieczór spędzić w kinie. Świadek umówił się 
zmarłym na godzinę 7‘30 wieczór aby pójść do k ia *  
Kiedy przybył po niego o  8 mej, koledzy oświadczyć 
że Margulies wyszedt.

Świadek odwoził rannego Marguliesa dorożką ud 
klinikę chirurgiczną. Błp. Margulies nie chciał Wys 
jawić nazwiska sprawcy i oświadczył tylko, W  
sprawca jest znajomym, że nie jest a.aduaukieiiL, 
Strzał nie był wynikiem żadnej sprzeczki. W  upiuU 
lu Margulies nie chciał pozostać, bo pragnął kok! 
niecznie zdawać egzamin. Nazajutrz na podchwytliwi 
we pytanie świadka powiedział Margulies, że itrZ04 
lał do niego Dr Bader. Na kilkakrotne pytanie o mo« 
ty wy zajścia, odpowiadał zmarły: „Nie Wiem. Po­
wodu nie znam'*..

W  dalszym ciągu zeznaje świadek podobnie jad 
poprzedni świadkowie. Na pytanie obrońcy Drd 
Oberłarfiidera, Czy wiadomo świadkowi, że w domil 
błp, Marguliesa w Nowym Sączu nuęszkał przez pe­
wien czas pewien urzędnik z  Uniwersytetu, odpowia­
da świadek przecząco.

Na dalsze zapytania świadek stwierdza, że oskar­
żony kilkakrotnie groził niektórym kolegom rewolż 
worem.

C

Na tem r-oztprawę popołudniową o godz. 19‘30 prreff 
wano.

wie poprzednio słuchani. Krytycznego dnia — po­
daje świadek —■ był Dr Bader w naszetn mieszkaniu 
najpierw o godz;. 9 rano, potem o  12 oba razy pod 
obecność Marguliesa. a trzeci raz o godz. 3‘-‘i0 po- 
poi., kiedy Margulies bawił W Podgórzu u p. Schmau 
aa, od którego pożyczył sobie frak do egzaminu. 
Wówczas Dr Ruder był bardzo zdenerwowany, 
drżał na całem ciele i zapytał świadka, gdzie Lu­
dek, ezy tylko Zaraz przyjdzie. Świadek zapropono­
wał m il ,  by na niego zaczekał, na CO Dr Bader od­
parł: „teraz nie mam czasu, przyjdę za godzinę 
niech Ludek na mnie Czeka“ . Margulies po powro­
cie z Podgórza, poszedł z Salomonem do jakiejś 
panny w tym samym daniu, z którą zapoznał go Dr 
Salomon, a kiedy Dr Bader po powtóriiem przyby­
ciu nie Zastał go, świadek na prośbę Dto Badera 
poszedł po niego do tej panny. Tam Margulies sły­
sząc, że Bader na niego czeka, powiedział: „mam 
ezas, nic mi nie zaszkodzi jeśli przed egzaminem 
pofiirluję z ładną panienką'*. Wkrótce potem świa­
dek wyszedł z  domu, a kiedy wTÓCił w nocy, było 
już po zajściu. Nazajutrz rano był z Fallkaem w  k li­
nice a potem w prokuraturze, a kliedy podczas cho­
roby błp. Marguliesa miał u niego dyżiur, chciał ko- 
*lecaniic dowiedzieć się o przebiegu i powodach zaj­
ścia. Wówczas Margulies powiedział: „Jasiek wy­
wlókł mnie pod cmentarz, tam ni stąd ni zowąd 
wyciągnął rewolwer, a gdy ten się zaciął, wyrwa­
łem mu go i  rzuciłem na ziemię. Bader, będąc kil­
ka kroków przedemną, zawołał: , .Ludek, chodź tu“ , 
na oo ja mu odpowiedziałem „z takimi jak ty nie 
mam nic wspólnego". Wtedy wyjął Bader drugi re­
wolwer i strzelił do mnie". Jako motyW podał Mar­
gali©® wówczas świadk© d, że widocznie zależało 
D r Baderowi, by (Margulies) nie zdawał egzaminu, 
i Wolant Sgo. Podobiński: Jaka wedle pańskich spo 
Strzeżeń był stosunek Marguliesa do Badera?

(8w.: Bardzo dobry. Kiedy raz w towarzystwie ktoś 
powiedział, że nie należy oskarżonemu dowierzać, 
ttlyż on jest fałszywy, Margulies gtorąco ujął się za 
jZbrem Baderem, mówiąc: „co wy ebeede od niego, 
to jest bardzo dobry chłopiec".

Ditłej powtarza świadek na pytania znaue azoze- 
« * %  Co do egzaminu z dnia 18 listopada, co do zn- 
lałwfafma formalności uniwersyteckich Ola Margu- 
Jtam przfez Dna bodem i  td.

hm unii fkfiij»Min
g ,  przerwie obr. Dr GoidfeUlt na podstawie nega- 

itywacej odpowiecfet świadka oo do jakiegoś zatargu 
między uśm.a adwokatem Drem Springornem kwe- 
BCjoCuje wiarygodność świadka i przytacza, że w 
dłedztwde zamOwał en Wiele szczegółów W sprawie 

Zapodanych obecnie podczas rozprawy. Dla-
wnwsi obruńoa o  przesłuchanie adw. Dra Sprin- 

| p m i na fekt owego zatargu, oraz sędziego sled- 
>CZego Pelczara 1 aplikanta Dra Munza dla stwierdze­
nia, Że świadek. Dr Pfeffer badany był w  śledztwie 
:« daleko idącą dokładnością i skrupulatnością, a mi- 
Rto to pewnych dziś podanych szczegółów w ogóle 
pA . zapodaŁ
1 Wolant s*o. Podobiński: Należy najpierw wyjaśnić 
toerltum owych różnic w zeznaniach.

Adw. Dr BU»skl: To  ma być początek nacisku na 
Świadków, o czem wspomniał oskarżony grożąc 
ko „każe kilku żydków zamknąć".

Ma szczegółowe pytania obr. Dr* Guldblatta 
Świadek wyjaśnia, że dyżur w szpitalu u Margulie- 
to  w lał na około dwu tygodnie po zajścia i wówczas 
IdarguHes pała ł mu przytoczony wyżej przebieg zaj 
ieda a Baderem, oraz że słuchany u sędziego śled- 
fe< go dnfia 4 grudnia był jeszcze przed owym dy- 
koTtm i  faktów temsu a«m wie mógł podać, zaś ‘przy 
y «ą «p M n  prahsłich iidu w tjpiu 23 stycznia hr, sę- 
fe ta  ślołczy zapytywał go tyltoo o pewne drobne 
pzczegóły (co do płaszcza) i  zapytał, JZy -świadek 
Modtńzyim je swe poprzednie Zeznania, co świadek 
LatwieóidziU. Zresztą zdaniem świadka wolno mu na 
toeprwwie jpod1 przysięgą uzupełnić swe zeznania ro- 
Wyroś tsczegółama, o których w  śledztwie mógł za- 
ftómaleć.

Obr. Dr Oberiaender: W  ..Kurjerze" z  dnia 18 sty- 
tn z s  był artykuł o  wywabieniu Badera przez Mar­
gulies u pod cmentarz, pan był oburzały treścią 
tego artykułu a będąc w parę dni później u sędzię 
f o  śledczego mógł pan nie Jiznnć, iż Margulies opo­
w iedział panu, że to Bader jego wywlókł? Ja w bo 
Rłe wierzę.
, Obr. Dr Gotdhlott: Jest pan jedynym Człowiekiem, 
Stóry podaje te szczegóły.

•w .: Wyrządził mi pan mecenas wielką krzywdę, 
jńwestjonując wiarygodność moich zeznań złożonych 
;god przysięgą. Wiem, że zależało panu na wypro- 
ijrodzewiu mnie w  ten sposób Z równowagi, ale Oit-

ę się, że bo się panu nie udało. ZezOanla moje
Całej rozciągłości podtrzymuję,

' Obr. Dr Goldblatt podtrzymuje swe wnioski i do­
iła je  wniosek o zarządzenie konfrontacji świadka 
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Z giełdy
Giełda krakowska z 28 bm. Bąnk Hipote 

czny 0.51, Zieleniewski 9,40— 9 50, Krakus 
0.14, Chybie 3,15.

Waluty nieco słabsze, dolar nieoficjalnie 
ll,5z— 11,62, bankowo111.06— 11, li,

i la W a  warszawska
S M M a  w a r m w iR a  a a n ia  38  b .  h i. (P W ) 

W a lu ty  i aoleja Salaadja Mi*«k, Laaiya aa < i
Newy Jerk Paryż 88*11, Praga 8217 Szwojcarja
m w , tTiadea 1Ś5-42 Włacky 1105

Papiery pań»twOwe: pożyczka konwersyjna 153, 
pożyczka dolarowa 69.50—70.25, dolar. zlot. 764-50—
777.75, pożyczka kolejowa 170.

ż k e j t  l bank Małapelsk Kraków —*— fiask Prze- 
wyaławy Lwów 6.06, Bask Zw. Sp. Zar. PaznaS 4<5 
Pnlg 3 80, Wild —  Cegielski • 2», Parewezy 0*14 Za­
wiążcie 4'kO, Z e ( l« (a  0*88, Pelska safta 818, Siła i Świa­
tłe 8*12, Ckstieldw 0*12 StoracKewie* 8*68, Peciak 8*42 
Zialesiewaki 8*40, Zyraddw 570 Ck*der4w 816.

fllsłda lwowska
Lwów, 28 5 PAT. Hipoteczny 0,55— 0,56, 

Bank przemysłowy 0.10, Ziemski bank kre­
dytowy 0.06, BroWary 9,25— 9.50, Chodorów 
55, Gaiota 0,18, Gazolina 1,55— 1,60, Ojkos 
0.05,
Giełda zbożowa. Pszenica krajowa biała 
53,50—54,50, Pszenica krajowa czerwcowa 
57— 58, żyto małopolskie 33— 34, jęczmień 
małopolski pastewny 25— 26, owtes małopol 
ski 35,25— 16.25. Ceny szacunkowe bez tran 
sakcji.

K tld a  slid fldska
l lu ł t ia  w l i d i ń i k a  s d n ia  3 8  fe, n .  OPAT) 

B u w lsy . Amitardasi 2*378, fialgad 1245,1 .rlis  18883 
Srsksela 2264, Bsdapast, 8817, Uekareszt 284, Ghry- 
ktasia 16138, Kepeshaga 1*5 2", Leadya S4S5, Madryt 
186*10 Medjelan 2806, Newy Jerk 78585, Paryż 2<98 
Praga 2180, Kefja 5-12 Sztekkelu lSdbO, Warszawa 
81-30 — 8 l  kO, zarjck  138 87 dalary 707 58, kaląljsldt 
— — bsłgarskie — ’—, dsżakie — , marki siemic- 
ckie 16780, angielski# 34*25, jafestewiałakie 1241, str- 
w esk ie—*— polskie 6120-82*26, nm ażskie 233, 
szwedzkie —*— szwajcarskie 138-30, hiazi*8ski# — —. 
czeskie 18-88, węgierskie 58-78, tsreekie —*—.

JkKcJui Zielssiawski 82'. Silasja — , l * * t e  182 
Kai. karfaty 74 — Kali*ja 768, Kisną* 14, Bask Maio 
pelaki — , Kask JbijK — ‘ Tayega —*,

Glslda zurychsks
Zurych, 28. 5 P A T . Paryż 16.80, Londyn 25.13, 

Nowy Jork 5,166. BeJgjji 15.75, Włochy 19.25, Hl-

szpanja 78.60, Holandju 207.65, Berlin 1,23. Wiedefl 
72.90, Sztokholm 138.35 Oslo 112, Kopenhaga 135.65. 
Sof ja 3.75, Praga 15.30, Warszawa 43, Budapeszt
0.723, Białogród 9.115, Ateny 6.80, Konstantynopol 
2.76, Bukareszt 2.10, Heisingfors 13, Buenos AireS 
207.50. Tendencja słabsza.

Giełda londyńska
Londyn, 28. 5 PA T . Nowy Jork 4-865, Holandj* 

12.10 1/4 Francja 148.18, Belują 156.75, Włochy,
130.75, Niemcy 20.435, Szwajcar ja 25.125, Hiszpaąja 
3205, Danja 18.51, Szwecja 18.16 3/4, Norwegja 22.43 
Ilelsingfors 193.12, Praga 164.25.

Giełda paryska
Paryż, 28. 5 P A T . Londyn 148.25, Nowy Jord 

30.47, Belgja 95, Hiszpanja 463, Włochy 113.75 SZwaj- 
oarja 590, Danja 800, Holandja 1225, Rumunja 12.15* 
Niemcy 724.

Giełda nowojorska
Nowy Jork, 28. 5 (D ) Warszaw* 9.45 Londyn

486.56, Paryż 330 i pół, Wiedeń 14.12, Praga 296 1/4, 
Włochy 376 i pół, Belgja 314 i pól, Budapeszt 14.12, 
Szwajcarja 19^6, Heliingfros 252, Sof ja 72, Hotlah* 
dja 40.21, Oslo 21.68, Kopenhaga 26.28 Srtokbpln* 
26.78, Hiszpan ja 15.18, Buekareszt 40.50, Berlin 22-31 
Belgrad 176 i pół.

REPERTUARY TEATR6W  KRAKOWSKICH 
T E A T R  m i e j s k i  i m . j . s ł o w a c k i e g o

Sobota: „Pani Pick na audjenCji" (premjtra). 

T E A T R  NOWOŚCI — ZRZESZEN IE  A R T . DRAM.
ScJboia: pop. „Jak trudno być Żydem"j wieczór

„Syn nienaturalny". !

B A G A TE LA
Sobota: 8 wlecz. .Wieczór baletowy TTiea Uyy I 

Ernest W alt"; o 10*4 „Zespół Uferiniego".

R E PE R TU A R  K IN O TE A TR Ó W
UCIECHA: .Namiętność".
NOWOŚCI: „W ieczór cygańskich rotnanidy". 
W A N D A : „P iotr Wielki".
W A R S Z A W A : „Żelazny Człowiek". ,
RED UTA: „Tajemnica cyrku Graya". !
S ZTU K A : Dziecko o dwóch ojcach".
PROM IEŃ: „Korsaria". V

li!iiv!»[hiJi(iK Ssij BziiHik
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"/fląskze brązowe*.
' c7tezrrozve i boksową 

pasowo szyte. 
Toie-rwszorzędny gatunek.

(pantofelki z packami 
o fpanc. obcasach, 

ru najnowszychr 
kolorach

Czółenka z klamrami 
o fpanc. c bcasaćh 
beige .ihZóliepe

(S z a  ~ ria  ź b T ? ą ju o > ru e .p a n Ł o fa lh ic h e w o T o e ,\ m . c q  
■C b o h so 7 v e . o  f p a n c  £ ó iu p h o w y r r io b ta s ź e  
(71'a n i o f e l h i  la h ie p o r u e . o  f p a n c .  o b c a s ie .  50  
J 7 Z ę s2 li.e , b p ą z o r o e  O o fis o w e , p a s o r o o  ■

s z y t e . ,  n a j n o T u s z y  f a s o n .  j 4 8 ' 5 0

fTZąsk ie stoccppetki i  damskie poficzoćhy ujyp rob o tu a tiej jahoSci.
"   — ' T  7  t  > .. ^  V  4m_^. _i,.. ftjl> modnych kolorach.

Z żydowskiego ruchu oświatowego
Rzecz zastanowienia godna, dlaczego „kcumpeten- 

tac Czynniki", dzierżące w swem ręku ster życia spo­
łecznego żydostwa, poświęcają tak mato uwagi Lwe- 

oświaty ludowej. Nie wzTuSza ich zupełnie wieH- 
^  tęsknota intellektualna szerokich inuS pragnących 
*apoznać się z kulturalnemi wartościami przeszło- 

i teraźniejszości, łaknących piękna i prawdy. Nie 
frżeraża ich dewastacja moralna i pauperyzacja du­
rowa, jaka zaczyna się szerzyć w ślad za cfaroni- 
®*nenni niedjmjganiami gnspoduczemi wśród ludu 
żydowskiego, uginającego się pod brzemieniem kry- 
*ysu. A  może sprawy rzeźni i cmentarza zapom- 
®**ć kazały naszym włodarzom kuhalnym, że istnieją 
•^szCzc inne zadania do spełnienia?..

Cała więc działalność na tem polu pozostawiona 
-"SI inicjatywie prywatnej". Choć stan taki z natury 
■̂żeory wj kazztje pewne Draki i niedociągnięcia, choć 

^ a łó ś ć  bak poczętych instylucyj nie zawsze pokry- 
■̂ a ssę z intencjami projektodawców, niemniej wy- 
ł**łniają one poważną lukę w naszem życiu kultural­
nym
. t>u£o podobny ch placówek powstało z inicjatywy 
▼fganiiZaoji sjonistycznych. Niechaj mi będzie wolru. 
*** jednej i  nich', poniekąd typowej, icfaaj-akteryzo- 
>ać ich znaczenie, tudzież z danych statystycznych, 

lć pewne Wniorki, nie bez znaczenia —  
dla podobnych instytucyj.

'i'.żydowski Uniwersytet Ludowy" w  Krakowie za- 
^•Ctoy został w listopadzie ułk r. przez związek akad. 
“ rzedświt- Hoszachar", Już pierwsze zgłoszenia 
VkaZały wielkie zainteresowanie, szczególnie wśród 
/••odzieży handlo ..-ej i rzemieślniczej, garnącej się 
■ “tupałem do wiedizy i nauki. Było to może po Czę- 

rezultatem jakiejś wewnętrznej reakcji na wybu- 
^  wpływ ni< których sportów, * wychowaniem fi- 
jgCZnem nic nie mających wspólnego, a zarazem 
r^ ro tem  do okresu marzyciełstwa zadumy nad so- 
“  i' Swą przeszłością, głodu duchowej strawy.
. ^  górą sto otób, w 3/4 płci żeńskiej, wpisało się 
/* Wykłady. PiZeprowadzOna prZez zarząd ankieta 
£?kaZoła pragniento nnlwerSalnego wykształcenia.

his torji powszechnej i literatury, socjologji 
i T *  przyrodniczych i hygieny zapoczątkowały 

_*y etap owocnej —  jak się okazało — działal- 
^ 4  aa»W«r»ytrtn Indowego. Przy uruchomieniu po

wyższych wykładów kierowano się wolą słuchaczy 
choć zdawano sobie sprawę z przejściowego chara­
kteru tego okresu i z właściwej funkcji, żydowskie­
go U. L. —  wychowania żydowskiego. Wierzono, że 
rozbudzony noweJni pojęciami umysł musi pierwej 
Czy później dostrzec najistotniejsze, bo własnej jaźni 
tyczące braki, a wtedy spontanicznie przerzuci się 
na własny teren, wiedzy żydowskiej.

Rachuby nie zawiodły. Bardzo wcześnie nastąpiło 
przebudzenie; nurtujące w głębi duszy żydiostwo za­
częło dopominać się swych praw. Zaczęto domagać 
się Wjedzy żydowskiej, chciano dostrzec różnice i 
poznać bliżej specyficzne własności narodowej ja­
źni.

Powstają zatem w drugim okresie kursa i semlna- 
rja historji żydowskiej, zaczyna się zapoznawać słu­
chaczy z dorobkiem narodowej literatury, a dla po­
czątkujących wprowadza się kurs języka hebrajskie­
go. Odtąd cieszą się kursa jeszcze większą frekwen­
cją. Szczególnie tłumnie garnie się młodzież na wy­
kłady historji żydowskiej.- 

Niestety trudności techniczne uniemożliwiają spro 
staniu wszystkim zadmiom Brak należytego wypo­
sażenia i odpow iedmi h sal daje się bardzo we znaki 
młodej instytucji.

Miuto trudnych warunków odbyło się w ciągu 4 
miesięcy z górą 96 wykładów przy przeciętnej fre- 
kwnecji 86 o ,06 (razem 7.680). Na zakończenie pia­
nowa! zarząd pracę konkursową z dziedziny histo­
rji żydowskiej, która pozwoli wgjądnąć W wyniki 
włożonej pracy.

Wk mc u nie mogę oszczędzić .sobie jednej uwagi. 
Wprawdzii cicho i bez rozgłosu pracuje Żyd. Uni- 
Wersytel Ludowy w Krakowie ale zainteresowanie 
inteligencji żydowskiej dla jego poczynań jest za­
prawdę jeszcze skromni ~jszf 

W ziął więc żydowski akademik całe brzemię na 
siebie i dźwiga je wytrwale w pełnem poczuciu od­
powiedzialności wobec społeczeństwa i w  nadziei, że 
kiedj ś obudzi się sumienie u tych, co dużo żydostwu 
zawdzięczają, ale długu honorowego spłacać nara- 
zie nie chcą... Czeka na D-z budaenie się inteligenta 
żydowskiego i jego akces do pracy nad nowym 
„seUlementttn" żydowskim.

L . HenaacLc,

Rekord światowy N “rmi,ejjci<

Słynny szybkobiegacz finlandzki Nurtni pobił w dra 
gi dzień Zielony świąt w Berlinie rekord światowy 
w biegu: 3000 metrów przebył w Czasie 8 minut 

i  25,4 sekund'.

Konferencje p. premjer*
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 27 5 Sin. P. premjer Barteł przyjął 
dzisiaj posła Chae.ń9klego 1 Januszewskiego. Na­
stępnie odbył konferencję z marszałkiem sejmu Ra­
fałem w sprawach bieżących, specjalnie zaś W spra­
wie Zgromadzenia narodowego. O godz. 5 złożył 
Wizytę kardynałowi Rakowskiemu, który wrócił 
z Rzymu. Wizyta ta trwała przeszło godzinę. 0  go­
dzinie 8‘30 konferował p premjer z marszałkiem 
Piłsudskim.
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OrDboe mm
Forfnnilłll Drordówakiefro, orze- 
I Ul KtiilldU chowy, dŁ 186 cdl 
tanio do sprzedania. H. SMO­
LARSKA, Szewaka 9, I. p.

Manio! elektryczną lab kołową 
RlflyICl kapię. Zgłoszenia Bln- 

' menstock, Bożego Ciała 19, I. p. 
między 2 — 3 popoł.

i fl j| z urządzeniem w podwor- 
LUftUI cu w najruchliwszej ulicy 
VIII. dz. korzystnie do odatąple- 
nia. Zgłoszenia pisemne pod 
„Lokal* do Adm. N. Dł

Isallri n ap raw ia  so lidn ie , asybko, 
r MJlłl tanio. Klinika Lalok, Ba
s z to w a  15

Maiowania dietami. Ombrć. ba­
nku uczę nawt nie umiejących 
ty a o w a t .  Z pro\.ino]: w  Jedaym  
dniu. Przyjmuję wszelkie prau 
w zaki.sie ...U. . *iu< Sebaat- 
ja.ia 16, I. p. front.

PRZEDSTAWICIELA
z prawem inkasa

na Zach. Małop. i Śląsk 
Cieszyński pwsztikuje na­
tychmiast poważne j t a  d- 
siębiorstwo przemysłowe, 
w ymagana odpowiednia 
kaucja w go tóa e . Zgło­
szenia pod „Przedstawi­
ciel* do Adm. N. Dz.

Pensjonat K U P H O U
Nowo-wybudowana willa 
składająca się z 2* sło­
necznych n o ^ ji,  warandy 
,1 saU jadalnej. OgrcJ z hu­
śtawkami. Sklep powięk­
szony w nowym lokalu. 
Kuchnia znana, ściśle ry­
tualna. Przyjmuje na pen 
•Je. po pi-iyjtępnjch ce­
nach od 16 czerwca.____

REKLAMA 
dźwignia 

s handlu::

PO  WŁAŚCICIELI POM OW  W  BERLINIEI
Cudzoziemska własność w  Niemczech z s g r ó l o n a  na skutek 

wyjątkowych praw codziennie się pojawiających d O  O b r O R >  
tejże racjonalnego Mtrzęcfll utworzyła się z większym kapi­
tałem, przy pomocy wybitnych prawników 
„GAPANTIA*1 Tow. Cihrony I Zastępstwa Interesów

w h ł r i d e l l  n lc ru ch em cic . i h ipotek  w  CerliK ie. 
•>0tadammaratr- 118c. — Tal. LUtaow 48-61. -  Tw l.gr. i Oarantlaschuts.

które Klientom swoim, za niskim oprocentowaniem u d z i e l a  
z a l i c z e k  w wysokości rocznego dochodu (Ueberschuss) nieza­
leżnie od obciążenia hipotecznego.

Bliżss.yeh in.ormacyj udziela dyrektor nas. od soboty, dnia 29 j o  ponm 
dzianiu Si maja br. w Krakowie (GRAND-HOTEL).
Najsolidniejsze referencje na żądanie. — Poważnego ze soiianemi referencjami 

przedstawiciela na Krekdw  poszukujem y.

I M I
zamierza sprzedać:

2 Turbogeneratory, 2 przetwornice, 2 prądnice, 2 agregaty 
dodatkowe, 2 tablice rozdzielcze, 2 ładownice, 252 l:cznikł 
dla prądu stałego 150 i 2X150 Wolt, 1 żóraw kompletny 
przesuwalny o rozpiętości 10*90 m., udźwig 3000 kg. 
Przedmioty powyższe są do obejrzenia w Elektrowni miej­

skiej, gdzie również otrzymać można szczegółowy wykaz tychże 
za opłatą zł 1.

Wykazy służyć mogą jako formularze ofertowe.
Odnośne oferty należy złożyć w biurze Dyrekcji Eluktrowni 

miejskiej, przy ulicy Daj wór L. 27 do dnia 10 czerwca L926 r. 
do godz. 12 w południe, przy ozem należy w Kasie Elektrowni 
miejskiej złożyć wadjum w wysokości 2 %  oferowanej kwoty.

Otwarcie ofert nastąpi w sali obrad Magistratu, dnia 10-go 
czerwca 192o o godz. 12V2 w południe.

Gmina miasta Krakowa, jako właścicielka Elektrowni za­
strzega nobie wolny wybór między oferentami, jak również 
ewentualnie odrzucenie wszystkich ofert.

DYREKCJA ELEKTROWNI MIEJSKIEJ 
W  KRAKOWIE.

ZADAJCIE OFERT NA:
POWIELACZE narU D. »UTtWl Ltd.
Amerykańskie Maszyny do pisania . . h O Y A L "  
1 aule „COBONn** także z pismem hebrajakiem 

polecamy równiej

sMba v latali BIURO p o w ie l a n ia
plam 1 rysunków, a to ilustrowanych cenników, 
statutów, okólników, skryptów, rastrów, nut itd.

ADAM DYdATInUw.Podwaie 7. Iel.1504

pobhit juiaiiiir
ULICA ZAMOJSKIEGO.

Piękne położenie, koińfort, wyborowa kuchnia. 
Ceny niskie. —  Sezon całoroczny.

KURSY UZUPEŁNIAJĄCE
dla ••Ab, reflektujących na posady hau- 
csydalsM e w  szkołach pryur- pownzecn- 
nych s żydow skim  |Ozyk.em a a u c u n is .

A b tu i^ .  i M m ia sc jd w  n an ozyc ieU lu o li, o s o b y  p o s ia d a ją .,  
p w a a  k w a lifik a c jo  nanosy  oiaiakfe, oraa DauwyotalG  ozy  an i 
w* u k o ta c h  % D ła iyd ow aU m  JęsykUm  w y k ła d o w y m , |«AI1 p n g o ą  
otrmymać pracę w  a ik o ła ch  p ryw . pow azaoknyoh  m ję zyk iem  
w y k ła d o w y m  lydow m ldm , w in n i n k o ta s y ć

kurs usupohnlafucy wakacyjny 
dla nauczycieli szkAI żydowskich.

k tó ry  od b ęd z ie  a ię w W a rs za w ie  p od es ta  m iea ięoy  w a k a c r jn y ch .
P rog ram  k arau : J ęzyk  iy d  ow ak.. L itera tu ra  iy d o w s k a , htstorja 

* v d  ow aka, charak ter i  d z ie je  s zko ln ic tw a  św ieck iego  żydów - 
ok foge . — K u i «  potrw a 4— ti t y  g  ud ni. —  P rzy jm ew a u le  zg foszoA  
u p ły w a  z  dn iem  6 c zerw ca  br. — k u rs y  aą bezp ła tne. —  K oeziu  
u trzym an ia  pon oszą  sam i uozeatn ioy k a rtó w . — Zg łaa rsó  aię 
m o te a  o oo L itc io  lub piaom uio, za łą cza ją e  o d p ity  iw ia d a e tw . 

A d re a  za rząd u  kortów .-

z j i d n o c z a m i  s z k o l  ż y d o w s k i c h

W arszawa, Now olipki 41/6. —  Twl. 137>70.

RYTRO Ml Krynicy
nad Popradom w  okolicy górskiej
pensjonat nowo urządzony
i  komfortem poleca pokoje słoneczne z we­
randami. Duży ogród. Kuchnia pierwszorzędna 

i djetetyczna. Ceny umiarkowane.
‘ Zgłoszenia przyjmują Zarząd willi .Podhale" w Rytrze.

Po myśli uchwały Rady wyznaniowej roz­
pisuje się

KONKURS
na dwa stypendja im. wiceprez. m. Józefa 
Sarego po 250 zł, jedno dla słuch. Uniwer­
sytetu Jagiell. wyzn. mojż , a drugie dla ucznia 
„Talmud Tory“ w  Kraku wie urodzonych.

Podania zaopatrzone w wyciąg metrykalny, ówiade 
ctwo ubóstwa stwierdzające., że petent jest słuch. Un. 
Jag., wzgl. uczniem Talmud Tory, wnosić należy do 
dziennika podawczego Gminy izr. do dnia 1. czerwca br. 

W Krakowie, w maju 1 « 6  r.
Prezydjum  Gminy Isr. ar Kr akow.e.

KRYNICA-ZDRÓJ
PIERWSZORZĘDNY 

PENSJONAT I RESTAURACJA
w wilii „K R U n ** obok nowych łazienek, zostaje 
otw arty z dniem 15 maja br. — Pokoje słoneczne. 
Kuchnia wyborna pod kierownictwem rutynowanego 
kuchmistrza. — Pościel ze wzglądów hipi.śnieżnych 
wymagana. — Ceny konkurencyjne. — Zgłoszeniu 
przyjmą jo do 16 maja br. — Bieneefeld, Kraków, 
ulica Miodowa L. 34 —  po 15 maja br. w  Krynicy

RYTRO POPRADEM
nowo-urządzony pensjonat „JulrzóHka11 
poleca pokoje ładne, słoneczne z całodzienne a 
utrzymaniem po cenach um iarkowanych. 
Kuchnia ry tua ln a  smaczna, domowa. 
Zgłoszenia przyjmuje O. Rosenzweig, Rytro.

TRENCZYNSK1E —  CIEPUCE
(Słowacja).

Bezpoirednle połączenia kurierskie ze wszystklemi 
zagrań, linjam1 kolejoweml. Wskazania loczni<.ze: 
roum atyzm , goflcioc, oowralflla I l»chP*a.
idealne sezeny kąpielowe wiosenne, nrządzone 
z ntjwyższym komfortem, hotele i willa, przepiękna 

zniesiona górska okolica.
Prospekty i wszeikia informacje przesyła bezpłatnie

p. JhIJuss Siparllng ar Krakowie
ul. K n y w a  L. o, parter.

najlmy proszek do prani
NADAJE BIELIŹNIE ŚNIEŻNA BłAŁOSf^^WENDjSCH|^r^TOgUg 

Wlaśck!ile dom ów w B&riihli
Zawiadamiam uprzejmie, iż założyłem w  Krak F * 

oddział sprzedaży, udzielania hipotek i administracji 
domów w Berlinie, Każdego miesiąca, nai tępuje obli* 
czenle i wypłata nadwyżki w Kiakowie. Dl_ pe^ ąlnd 
kontroli, wyjeżdża co miesiąc urzędnik do Lenin* 

Udzielam  la M e  zaliczki.
Bezpłatnr porada adwokacka (Schwax*k«if) w BCrlin1* 

S. Korngold, Krakdw , Blich 3* 
Cantrala: Barlin, Rosenthalarałrasso 48.

KILIAY-DYWANY
o artystycznych wzorach swojskich i wschodnich) 
gotowe i na zamówienie poleca wytwórnia

„Kobierzec” Kraków, Podwale 3*

KONKURS.
Celem obsadzenia posad dwóch sił nauczy 

cielskich w Zakładzie sierót izrael. we Lwowie  
rozpisuje się niniejszem konkurs.

Od kandytatów, względnie kandydatek wy­
maga się wykształcenia pedagogicznego i prak­
tyki w zawodzie wychowawczym.

Obowiązk1’ służbowe objęte ją  statutem Za* 
kładu oraz dotyczącemi instrukcjami.

Pobory zostaną oznaczone wedle umowy, 
ponadto przyznaje się wolne mieszkanie w Za* 
kładzie, tudzież zupełne utrzymanie.

Posady te będą nadane tymczasowo, stabi­
lizacja może nastąpić po trzech latach.

Nieostemplowane podania z metrykami uro­
dzenia, wykazaniem uzdolnienia i dotychcza- 
sowego zajęcia (curriculum vitue) wnieść na­
leży najpóźniej do 8 czerwca 1926 do proto­
kołu podawczego izrael. Gminy wyznaniowej, 
ul. Bernsteina 12, I. p.

/,ai ząo izrael. Gminy wyznaniowef 
we Lwowie.

SWOSZOWICE itiDOl Krakowof
Bardzo silne zdrowe sisrczane, radjoskty Wue, bar­

dzo skuteczne dla chorych na reumatyzm1, srrretyzm, 
ischias, następstwa po uszkodzeniach koócl i mięśni itp>
. Zakłaa kąpielowy, urządzony wedle nowoczesnych 

wymagań higienicznych ctwarty od
ZO-go maja do 16 paźdzlOMilfca k r,

V Jie n  kładowe i prywatne — Obok zakładu wielki 
park, wzgl. lasek sosnowy. Lekarz 1 n oW n eJ* 
w miejscu. —  Połączenie z Krakowem autobUMOl 
i pcc.ągami kolejoweml kilka razy dziieonie. — vUCjc 
kolej, w miejscu — Bliższych Inłoroo ryj uazklr 

Z a n ą d  Z d r o jo w y .

ZawladomlDnlD.
Pod firmą AM R. U D KRBKRG M R w  KraROW iSf 

p r z y  uk. K rakow sM O J 6 otworzyłem fi Mą moljl 
tabryki b ie l iz n y  ■ sza* N, -dzie sprzedaję hurt- 
i częściowo. — Tamże przyjmuje »'. ■ do p M O M M ł f  
a n d io u a n la  I o i i z j  m a n i a  p o  ( M a d  b * » *  
K u ron cy ln ych . .

Z puważanidm S zym on  I I I  m tM L

PlGrarszorząNaiy Zakład K fa w lM ^ 1
męski i damski

Józef Kumała, Któiw. frrnasb l i
M atn rjn  no s k ła d s io  n

Redaktor naczelny Dr. W . Berkelhammcr, —■ Red, odperw, Zygfryd Moses. Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszków*! *


